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„Czas* wychodzi codziennie, wyjąwszy 
Oddzielne Nra Czasu, o ile 7apas starczy, w Krakowie po 10 
Prenumerata 


Prenumeratę 


do Administracyi w Krakowie. — reklama 


pocztowej. — listów niefrankowanych nie, przyjmuje się, 
Rękopismów tadoyiąsoch pio wraca się. A ; 


Ogłoszenie przedpłaty. , 


Z przesyłką pocztową w państwie 
Austryackiem na Gradzień .. złr. 2:50 
Od 1 Grudnia do końca Marca _ złr. 8— 


Z przesyłką pocztową w państwie 
Niemieckiem na Grudzień . ,. 6 marek 
Od T óruduiesiea Maję 20. n 
Eg" Prenumerata liczy się tylko 
od pierwszego do ostatniego dnia 
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. Przegląd Polityczny. 
PZ | 
[e M. 
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leczności węgie! 
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to prezesa mil ki 
Inicyatywę do tej uroczystości ,, d; 
Izby deputowanych czyli Sejmowa paftya liberal 
na, na której rząd Tiszy się opiera. Pierwotnie 
tedy miał obchód jabilensza w skromniejszych 
zamknąć się ramach, miał on tylko aktem u- 
znania i objawem zaufania, jakie liberalne stron 
mictwc w parlamencie zamierzało złożyć swemu 
znakomitemu przywódcy. ldea jednak uroczystego 
obchodzenia dziesięcioletniego jubileuszu prezyden- 
tury Tiszy, przyjętą zostałą sympatycznie także 
w pozaparlamentarnych kołach. Znaczna część mn- 
nicypiów uchwaliła. wysłać do Tiszy deputacye 
z adresami gratalacyjnymi, a gdy inne korpora 
cye ten przykład naśladować zaczęły, przybrał ju- 
bileusz tak szerokie rozmiary, iż stał się niejako 
uroczystością krajową w wielkim stylu. 
Stosownie do programu, składały wczoraj Jubi- 
latowi życzenia obie Izby prawodawcze, reprezen- 
tanci duchowieństwa z kardynałem Haynaldem na 
czele, przedstawiciele armii, ministerstwo, depu- 
tacye komitatów i miast. — W dniu dzisiejszym 
przyjmować będzie Tisza deputacye partyi libe- 
ralnej z komitatów, a następnie z miast, tudzież 


_reprezentacyę Wielkiego Waradynu, zkąd jubilat 


Pranie mandat poselski. Wezoraj miał się odbyć 


"bankiet fa sześć jubilata, a dziś daje jubilat z 


jęcie w swcich salonach. 

Czy wszystkie stronnictwa polityczne pospieszą 
z równym zapałem złożyć życzenia Tiszy, o tem 
należy powątpiewać. Już teraz donoszą dzienniki, 
iż w dniu dzisiejszym zamieści Fyyetertes w. for 
mie listu dó przyjaciela czteroszpaltowy artykuł 
hrabiego Alberta Apponyi'ego, przywódcy umiar- 
kowanej opozycyi w którym tenże mapoddać so 
rowej krytyce system rządowy Tiszy. Krótką treść 
nkazać się mającego artykuła roztelegrafowanu 
skwapliwie do dzienników wiedeńskich. Z tego 
streszczenia okazuje się, iż Apponyi potępia pod 
każdym względem . całą działaleość obecnego rzą- 
du i gachocai gą tej konkluzyi, iż potęga Tiszy 
jest dlatego tak wielką i trwałą, gdyż Tisza od- 
jął krajowi wszelką siłę i wolność, wskutek cze- 
go sam wydaje się większym, podczas gdy Wẹ- 
gry stają się mniejszemi i bardziej uciśnionemi. 

Komisya finansowa sejmu węgierskiego załatwiła 


em re przyjmuje się tylko od igo do ostatniego dnia w acz — Listy 
z pieniędzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) wprasza się. 


na cały rok | na kwartał |na 1 miesiąc 
. | 4 b | 6 złr. peri 
: | 28 złr, T zim: | 3 złr. 
- . | (82 zł | 8 zł. | 3 zł 
syłać franco 
cyjne nieopieczętowane nie podlegają opłacie 


Kraków, Wtorek 1 Grudnia 1885. 


Rocznik XXXVIII. 


niedziele i dni świąteczne. 
c., we Lwowie lub z przesyłką pocztową 12 c. 


wynosi: 


POENAE qoa 


budżet ministerstwa „autach Dziś rozpocznie 
ona dyskusyę nad budżetem, oświecenia. „aj 

UW sejmie krain, o świetnej mowie szefa 
sekcyi Stankowicza, pr yje a podstawę do szcze- 
gółówej dyskusyi przedłożenie względem organi- 
zacyi komitatów i wydziałów komitatowych 60 
przeciw 32 głosom, przedłożenie zaś o zmianie 
niektórych postanowień organizacyi miast 59 prze- 
ciw 34 głosom. 


i nieprzyjacielskie między Serbią a Bułga- 

de facto zawieszone. Oto telegram księcia 

ci stany z obozu do Zofii: >.< 
prezentantów mocarstw 1 na oświadczenie hr. K 
venhtillera, że, ae by Bułgarzy posunęli się dalej 
naprzód, wojska austryackie musiałyby przyjść 
w pomoc wojskom serbskim, ze względu dalej na. 
to, że zwycięskie nasze wkroczenie do Pirotu. u- 
czyniło zadość honorowi broni naszej, rozkązałem 
zawiesić kroki nieprzyjacielskie w cela umówienia 


Ze wzglęt 


= 


nie mogła Austrya 


NA 


wykluczania 
mieckich, przy przyszło do bardzo ożywionej 
„ks. Bismarkiem a dep. Windt- 
horstem. $ 

Wiadomą od dawna rzeczą jest, że w Księstwie 
Poznańskiem i,Prusach zachodnich niemieccy wła- 
ściciele dóbr oddalają po wyborach robotników 
polskich, którzy po ich myśli głosować w wybo- 
rach nie chcieli. W iym roku zaś na Szląsku pri- 
skim niektóre wielkie góraicze i fabryczne za- 
kłady oddalały tłumnie robotników, którzy głosy 
swe oddawali w interesie centrum. Skutkiem tego 
wyszedł z, łona centrum wniosek, podany do par- 
lamenta, aby chlebodawców, którzy po wyborach 
oddalają robotników, niegłosujących podług ich 
woli, karać więzieniem trzechmiesięcznem i utratą 
praw obywatelskich. 


W Anglii zwycięztwo Torysów i pozostanie obe- 
cnego gabinetu u steru rządu można. już uważać 
za rzecz niewątpliwą. Dotychczasowe wybory od- 
bywały sięw takich właśnie miejscach, gdzie 
dawniej przeważnie liberalnych członków wybić 
rano; tym razem nietylko wybrano tam większą 
część konserwatystów, ale i”tam, gdzie liberalni 
kandydaci osiągnęli zwycięztwo, chwiały się szanse, 
tak, że ilość głosów, na kandydatów konserwa- 
tywnych oddana, była imponującą. 

Z dawnego gabinetu Gladstona przepadło w wy- 
borach aż pięciu ministrów: Childers, Shaw Le- 
fevre, Hayker, Worms i Cross, w okręgach, w któ 
rych zawsze wybierani bywali; utrzymali się tylko 
radykalni jego członkowie Chamberlain i Dilke. 
Z wydatniejszych członków stronnictwa konserwa- 
tywnego wszyscy dotąd wybrani, z wyjątkiem 
Diummonda Wolfa, który będąc w Egipcie, nie 
może skutecznie w interesie swym agitować. 

Minister wojay H. Smith i minister dla Indyj 
lord Randolph Churchill zwyciężyli swych prze- 
yy! liberalnych kilka tysiącami głosów wię- 

8ZOŚCI. 


-| kiej specyalnej 


kosztownej, 
dalszej okupacyi wojskowej. Jeśliby ls iba nie 


Prenume 


steina Plac 
Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje się za 
za pie raz 10 cent., za 
miejsca wiersza drukiem drobnym po 


skiej L. 4; w Paryżu wyłącznie p. Adam, 
Poissonióre 33); w Wiedniu 


burgu, Monachium i Norymberdze), 


Administracya „CZASU“ w Krakowie i y wo. Miejscowa prenum 
S. A. Krzyżanowskiego, handel Z. Skalekiego w Bakien 3 sh E 
acki, handel Bajera przy ulicy Grodzkiej, trafika Kuklińskiego w Sukiennicach. — 


dy następny po 
cent. za każdy raz. — Ogłoszenia i pronumerat 
przyjmują: we Lwowie Ajencya „CZASU* 


p. Haasenstein % Vogler (ta a | 
linie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. koc oe Stubenbastei Nr. 2, R. Mosse (także w Berlinie, Ham- 
H. alek, M. Dukes 

dt & C., w Frankfurcie n. M. G. L. Dau 


ratę przyjmują: 
ksi a 
ennicach, biuro dzienników i ogłoszeń E. Silber- 
opłatą od miejsca wiersza drukiem drobn (petitowym 
cent. — Wadesłane (na 3 strome dziennika) « 
w głównym składzie tytoniu. Nr. II przy ul. Trybural- 
Rue Cióment A; ( renumeratę p. W. Raczkowski, Faubourg 
5% w Hamburgu, Frankfurcie n M., Ber- 


M. Stern, tylko grema pp. H. Gold- 
te & Ć. 


W Warszawie przyjmują ogłoszenia pp. Reichman i Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorskiej. 


z mee 
ij RE ż 


Z symptomów tych wnosić można, że ludność 
angielska uważa kilkoletnie rządy Gladstona za 
klęskę moralną dla Anglii, i chce ją powetować 
przechyleniem szali wyborów na stronę Torysów, 
którzy sztandarowi Anglii umieli zawsze i wszę- 
dzie zjednać należytą powagę. 

Niema więc już wątpliwości, że Torysowie zy- 
skają w stosunku do stronnictwa liberalnego i ra- 
dykalnego znaczną większość, zachodzi tylko je- 
szcze wątpliwość, czy większość ich będzie fak 


silną, żeby przeważyć nawet wtenczas, gdyby 


w danym razie stronnictwo narodowe irlandzkie, 
które teraz zawsze z konserwatywnymi przeciw 
liberalnym głosuje, połączyło się z ostatnimi w ja- 
ewnętrznej. kwestyi,., 

Wobec tej pewności zwycięstwa nie się 
może i program obecnego ministerstwa w polityce 
zagranicznej niebawem jaśniej uwydatniać. 


Parlamentowi włoskiemu przedłożoną została 
księga zielona w sprawie półwyspu bałkańskiego, 
zawierająca dokumenta aż do 16go b. m. a nie- 
bawem uporządkowaną i przedłożoną zostanie re- 


szta dokumentów aż do bieżącej chwiłi. 


Oświadczenia jakie w komisyi tonkińskiej fran- 


|cuskiej Izby deputowanych zdali w piątek Brisson 


i minister wojny Campenoa, nie pozostawiają pod 
względem jasności niczego więcej do życzenia. 
Bricson oświadczył się z wielką stanowczością 
przeciw opuszczeniu Tonkinu, ponieważ, jak mnie- 
mał, przyniosłoby to ujmę urokowi Francyi, jej 
honorowi i całemu ogółowi interesów franeuskich: 
Campenon zaś zaszkicował plan niezbyt 


zgodziła się na te propozycye, powstaćby mógł 
zamęt, któryby się prawdopodobnie na samem prze- 
silenin ministeryalnem nie zakończył. . 

Ministerstwo hiszpańskie składa się teraz, po 
odmownej odpowiedzi Morosa i po uskutęcznieniu 
kilku zamian w tekach ministeryalnych, z nastę- 
pujących osób: Sagasta, prezes ministrów, bez teki; 
Moret, minister spraw zewnętrznych; Alonso Mzrti- 
nez, sprawiedliwości; Jovellar, wojny; Camacho, 
skarbu; Venanzio Gonzalez spraw wewnętrznych, 
Montero Rios z robót publicznych; admirał Beran 
ger marynarki; Gamazo, kolonij. 

Nowe ministerstwo złożyło już przysięgę. Alba- 
dera będzie posłem hiszpańskim w Paryżu, Groi 


zard. yaki ky Stolicy apostolskiej. 


Paryski Figaro. ogłasza dwie rozmowy swych 
korespondentów, jedną z Don-Carlosem, środę z Zo- 
rillą, które tu na odpowiedzialność ienionego 
Me - nh a RR Wył 

Don Carlos miał oświadczyć, że nie zamierza 
teraz wywoływać żadnych rozruchów we Francyi, 
że w ogóle nie myśli sam brać inicyatywy w in- 
teresie swej sprawy, dopóki głos przyjaciół jego 
politycznych w kraju nie powoła go do działa- 
nia. Zdaje mu się jednak, że ruch rozpoczną re- 
publikavie i prawdopodobnie z powodzeniem, a 
najdogodnićjsza pora dla niego do odegrania roli 
zbawey kraju nadejdzie wtenczas, kiedy rzeczpo- 
spolita okaże się niemożebną a cały ogół kraju 
zapragnie ustalonych rządów, któreby go od przej 
ścia władzy w ręce komunistów osłoniły. 

Zorilla zaś miał oświadczyć, że rewolucya re- 
publikańska była już bliska wybuchnięcia w chwili 
zatargu o wyspy Karclińskie. Śmierć króla ułatwi 
teraz zwycięstwo sprawy republikańskiej. W armii 
znajduje się dużo żywiołów, niesprzyjających obe- 
enemu porządkowi rzeczy. Król umiał sobie pozy- 


W zai 
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skać przychylność znacznej liczby jenerałów. Z je- 
go śmiercią przeszkoda ta dlą zamiarów naszych 
znika. Stronnictwo republikańskie nie dzieli się, 
jak inne stronnictwa hiszpańskie, na różne odcie- 
nia. Ta zgoda, równie jak przekonanie, że tylko 
rzeczpospolita może zbawić Hiszpanię, jest jego 
siłą. Na zapytanie: Więc możemy oczekiwać za- 
prowadzenia rzeczypospolitej w Hiszpanii ?— miał 
Zorilla odpowiedzieć: Absolument!— Na zapytanie 
zaś: a co poczną Karliści? — odpowiedział: Wie 
pan przecie, że rewolucya bez armii jest niemo 
żebną; a słyszał pan kiedy, żeby choć jedna kom- 
pania była się za karlistami oświadczyła ? 

W kołach rządowych hiszpańskich uważają też, 
że ze strony republikanów grozi większe niebez- 
pieczeństwo, niż ze strony karlistów, mimo tego 
nie zaniedbują i względem ostatnich stosownych 
środków ostrożności. 

W celu zapobieżenia możliwym przygotowaniom 
do powstania karlistowskiego w południowej Fran- 
cyi, wysłał tam rząd francuski osobnego komisa- 
rza policyjnego, aby śledził pilnie każdy podej 
rzany ruch karlistów; nie zarządził jednak nie po- 
dobnego przeciw zamiarom Zorilli, chociaż wieść 
niesie, że ma on przebywać we Francyi. 

Jak już donosiliśmy, sprawa wysp Karolińskich 
załatwioną została jeszcze przez poprzednie mini- 
sterstwo. Prótokół ugody podpisali d. 26 b. m. 
hiszpański minister spraw zagranicznych w gabi- 
necie Canowasa Elduayen, i reprezentant Rzeszy 
niemieckiej hr. Solms. Dokument ten odesłanym 
został, zaraz po podpisaniu, do Berlina. 


(3 cie posiedzenie III sesyi V peryodu). 


Lwów 28 listopada. 


(H) Przewodniczący Marszałek Dr Zyblikie 
wiez; początek posiedzenia o godzinie 11 min. 20 
przed południem. 

Donieśliśmy już o udzieleniu urlopów JE. Gro 
cholskiemu, który prośbę swoją motywował 
stanem zdrowia, wymagającym pobytu w południo- 
wym klimacie; J. E. bar. Ziemiałkowski mo- 
tywował prośbę swoją o urlop względami służbo- 
wemi, a hr. Mieroszowski chorobą. 

Donieśliśmy także, iż na wniosek p Marszałka 
wypowiedział Sejm Najj. Panu szczery żal, kon- 
dolencyę i boleść najżywszą z powodn przedwcze- 
snego zgonu króla hiszpańskiego Alfonsa. 

W numerze sobotnim t sz”zegóły. 
w jaki sposób ukonstytuowały się wybrane na dru- 
giem posiedzeniu komisye; prócz wymienionych, 
ukonstyfuowała się także do dnia dzisiejszego ko 
misya bankowa, wybierając przewodniczącym 
ks, Adama Sapiehę (który był już obecny na 
dzisiejszem posiedzeniu); zastępcą przewodniczą- 
cego Włodzimierza hr. Russockiego, a sekre- 
tarzem Dra F. Zuckra. 

Nowe petycye przekazano właściwym komisyom, 
a to: 

Do 'komisyi budżetowej cdesłano petycye: 
przełożeństwa zakładu dla nieuleczalnych chorych 
we Lwowie, o subwencyę; Tomasza Śliwińskiego, 
djaka z Buczacza, o zapomogę; przełożonej PP. 
Klarysek w Nowym Sącza, o subwencyę na cele 
szkolne; Leokadyi Chodorowskiej, wdowy po kon- 
duktorze dróg krajowych, o pensyę; przełożonej 


filii Zgromadzenia Sióstr św. Karola Boromeusza 
w Wielkich Oczach, o zapomogę; Wydziałów po- 
wiatowych w Jaśle i Grybowie w sprawie prze- 
niesienia szkoły ogrodniczej w Tarnowie na fun- 
dusz krajowy, lub o wyższą subwencyę; Julii 
z Chmielewskich Pachmanowej, o zapomogę; Leo- 
poldyny Siańkowskiej, nauczycielki prywatnej, o 
sabwencyę na założenie pensyonatu; Henryka Gra- 
bińskiego, artysty-malarza, o zapomogę; Dyrekcyi 
Towarzystwa szkoły muzycznej w Brodach, o sub- 
weucyę na rok 1886; Eugenii Jaroszyńskiej, wdo- 
wy po oficyale w szpitalu, o podwyższenie pensyi; 
Maryi Weiner, o subwencyę na kształcenie się 
w śpiewie; sióstr 8. p. Apolinarego Kopestyńskie- 
go, sekretarza Wydziałn krajowego, o stałe za- 
opatrzenie; Jana Michniewskiego, nauczyciela kie- 
rującego szkołą w Choczni, e remnuneracyę; Wła- 
dysława Fioryańskiego Kohmana, artysty „opery 
lwowskiej“, o subwencyę na dalsze kształcenie się 
w śpiewie; Maryi Ferdynandy Kruszewskiej, wdo- 
wy po weteranie z r. 1831, o subwencyę na kształ- 
cenie córki w muzyce; księdza Kalinki o subwen- 
cyę roczną w kwocie 4000 złr. na internat dla 
chłopców we Lwowie. 

Komisyi szkolnej przekazano petycye: gminy 
Hryniów, w powiecie bobreckim, o zapomogę na 
budowę szkoły ; nauczycieli szkoły ludowej w Strzy- 
żowie, o przyznanie im płacy wyższej kategoryi; 
Wydziałów powiatowych w Jaśle, Kolbuszowej i 
Grybowie w sprawie, zastępstwa chorych nauczy- 
cieli ludowych; konkurencyi szkolnej w Woli Ju- 
stowskiej o podniesienie płacy nauczycielowi do. 
klasy II. i 

Komisyi prawniczej przekazano petycye: gmi- 
ny Jastkowice, o wyłączenie z okręgu starostwa 
w Tarnobrzegu i sądu powiatowego w Rozwado- 
wie, a przydzielenie do starostwa i sądu powiato- 
wego w Nisku; gminy Bołszowce, o ustanowienie 
sądu powiatowego w Bołszowcach. 

Do komisyi administracyjnej odesłano pe- 
tycye: mieszkańców przysiółka Konstancya, po- 
wiatu borszczowskiego, o wyłączenie ze związku 
gminy Jezierzany; gminy Turzanowice, powiatu 
bobreckiego, o wydzielenie z jej obrębu lasu „Gra- 
bów* i przydzielenie go'do gminy Wołemów; gmi- 
ny miasteczka Bobowej, o pobór dodatków gmin- 
nych od napojów, do gminy wprowadzanych; (nad 
analogiczną petycyą tej samej gminy przeszedł 
Sejm do porządku dziennego, na dzisiejszem po- 
siedzeniu, na wniosek Wydziału krajowego, przed- 
stawiony przez J.E. Dra Smolkę. Przyp Spraw.). 

Komisyi bankowej przekazano petycyę Wy- 
działa powiatowego w Tarnopolu, w sprawie re- 
wizyi przywileju Banku austro węgierskiego. © 
Komisyi drogowej przekazano pestycye: mia- 
wybudowanie drogi krajowej Ra- 
owa Wisznia; Wydziału po 
wego w Jaśle w.sprawie sadzenia drzew przy d 

ach. 
J Do komisyi petycyjnej odesłano petycyę 
gminy Kanorowej, w powiecie Jasielskim, o odpi- 
sanie kosztów leczenia. 

Z porządku dziennego zabrał głos poseł Abra- 
hamowicz w celu umotywowania wniosku co do 
zaprowadzenia opłat konsumcyjnych na pokrycie 
wydatków funduszu krajowego. Wniosek ten, jak 
wiadomo, nie jest nowiną. Jaż w roku 1866 po- 
ruszył pos. Starowiejski sprawę zaprowadze- 
nia dodatków krajowych do podatków pośrednich; 
póżniej zastanawiał się nad nią kilkakrotnie Wy- 
dział krajowy, a po sankcyonowaniu ustawy pro- 
pinacyjaej w roku 1875, tenże sam Wydział zają 
się zbieraniem dat i materyałów, które nagroma- 
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Są ludzie, którzy za życia wyczerpną pełną 
miarę pochwał, nagrody i uznania — lubo u nas 
nieliczni wybrańcy fortuny i opinii — częściej 
według słów poety: cierń w życia drodze, a 
wieńce kładziemy na posągu, ale i to uznanie 
pośmiertne zwykło spotykać tych, co trwałe jakieś 
zostawiają po sobie dzieło, którzy w nauce, lite- 
raturze, lub sztuce nie na jedną chwilę, ale pra- 
cowali dla przyszłości, y 

Wiek nasz stworzył jednę ciężką służbę , która; 
gdy pojęta wyżej, trawi więcej, niż twórczość 
artysty, niż mozolne uczonych badania, a znikomy 
tylko zostawia ślad. Coś z mitu o Syzyfie jest 
w pracy dziennikarza: codziennie on kamień wy- 
tacza w górę, a lubo niezawsze kamień ten spada 
napowrót, często służy za podwalinę budowli, co 
się tam u szczytu wznosi; nazajutrz znów ten sam 
ciężar wytaczać trzeba, i tak codziennie i przez 
długi szereg lat. Kto inny wznosi budowlę i dank 
otrzymuje, a gdy wichry zachwieją budowlą, lub 
własne blędy ją zburzą, znów z przepaści do stro- 
mego wzgórza wśród cierni krwawiących stopy 
1 ręce te' same kamienie toczyć przychodzi. Emil 
Girardin mówił, że dziennikarz powinien mieć 
jedną ideę na dzień — dziennikarz polski otrzy- 
muje kilka pchnięć w serce codziennie, gdy zapi- 
suje same tylko klęski, grożącym chce zapobiedz 
spełnionych chce zmniejszyć skutki. Gorączka go 
trawi, bo on na widetach obozu — gdy nie doj- 
rzy, nie przeczuje niebezpieczeństwa, gdy czegoś 
zaniedba , błędne wyda 'hasło — nań spada cała 
odpowiedzialność. Odpowiedzialność to atoli tylko 
ujemna i bierna, przy negatywnem i krytycznem 
usposobieniu naszej opinii, co dostrzeże braku 
przecinka i błędem korekty zajmować się gotowa, 
jakby zdradą stanu, a nie zwróci uwagi na tę 
sumę pracy umysłowej, jaką pochłania codziennie 


- ten arkusz papieru. 


Wysiłek myśli, starań i zachodów — gorączka 
dążności i uczuć, wśród chłodu, jaki nas zwykł 
otaczać, doprowadza wreszcie do pozornego zobo- 
Jętnienia i stwardziałości, a publiczność, przyjmu- 
J&C pracę dziennikarza, jakby wyrób maszynowy, 


nie domyśla się nawet, że pochłania dzień po dniu 
siły moralne i fizyczne człowieka, który był sprę- 
żyną tej maszyny, a nieznany, zapomniany pada 
wreszcie z mozołu, gdy wyczerpnie i światło wzro- 
ku i władze umysłu, nie zaznawszy jednego dnia 
odpoczynku, u kresu swego zawodu. 

Oto służba, jaką spełnił, i los, jakiego doświad- 
czył Aleksander Szukiewicz. 

Całe życie miał twarde i ciężkie. Młodość gor- 
sza, niż ta, jaką przebywa syn biednych rodziców, 
co wyszedłszy z chaty, przymiera głodem i mo- 
zoli się w szkołach, aby wypłynąć, bo z zamożną 
rodziną stoczył walkę i znosił nędzę, aby nie dać 
stłumić tego, co czuł w piersi. Wiek męski był 
wiekiem Klęski — utraty odzyskanego mienia i 
własnego dorobku, oraz ciosów rodzinnych, dalszy 
żywot wlókł się w namiętności pracy, a kres ży- 
cia był tragiczny w ślepocie i pomieszania zmysłów. 

Aleksander Andrzej Bończa Szukiewicz urodził 
się w Waqszawie d. 20 listopada 1816 r. Rodzina 
Szukiewiczów należy do drobnej, ale starej szla- 
chty, osiadłej odwiecznie w Pińszczyznie. O dziad- 
ku zmarłego wspomina Henryk Rzewuski w Pa- 
miątkach Soplicy, a że znał dziada, więc i z wnu- 
kiem rad gwarzył o dawnych czasach i szlachcie 
zaściankowej. Ojciec Augustyn Szukiewicz był ofi- 
cerem za W. księcia Konstantego, a odumarł je- 
dynaka, mając lat 26. Matka Karolina z Piotrow- 
skich, owdowiawszy, wyszła za Wincentego. Se- 
bastyana Janowskiego, urzędnika przy komisyi 
wojny, a syna mieszczan krakowskich. Skutkiem 
tego związku zerwała stosunki z rodziną pierw- 
szego męża i przeniosła się do Krakowa. Aleksan- 
der został w Warszawie, uczęszczał do gimnazynm, 
przyglądał się rad przeglądom wojska polskiego 
na placu saskim i opowiadał nieraz wypadki no- 
cy listopadowej. Miał wówczas lat dwanaście. 

Sprowadzony przez matkę do Krakowa, dozna- 
wał smutnego losu pasierba, gdy ojczym, zagar- 
nąwszy mienie, chciał chłopca oderwać od ksią- 
żek, które chciwie chwytał i przeznaczał mu za- 
wód aptekarski. 

Wtedy zaczęła się walka wewnętrzna, bunt na- 
tury bogato uposażonej, a żądnej wiedzy. Niezró- 
wnana pamięć odznaczała młodzieńca, którego na- 
uki szkolne zostały przerwane. Pochłaniał książek 
stosy, a do starości zapamiętał wszystko, co w mło- 
dych czytał latach. Gdy zawód dziennikarski dla 
naukowej pracy tak mało zostawia czasu, można- 


by oznaczyć granicę, — do której samodzielnie 
zbierał wielki kapitał erudycyi na całe życie. Che- 
mia mu nie wystarczała — i na aptekarza nie 
było w nim materyału — znał wtedy greckich i 
rzymskich autorów. nauczył się po niemiecku, fran- 
cusku, zajmował się historyą, pisał poezye, powie- 
ści i dramata. Wreszcie porzucił dom rodzicielski 
potajemnie i uciekł bez żadnych środków do utrzy- 
manra na uniwersytet wrocławski. 

W obcem mieście dola ubogiego studenta była 
ciężką, ale umiał ją zwyciężyć. Dawał lekcye, prze- 
pisywał i zaczął już wtenczas umieszczać artykuły 
i korespondencye po pismach zagranicznych. — 
Na Uniwersytecie wrocławskim liczne było grono 
młodzieży polskiej, Szukiewicz najbliższą zespolił 
się przyjaźnią z zacnym Leonardem Wężykiem, 
a przyjażń ta przetrwała całe życie. Otrzymał lek- 
cye języka polskiego w domu słynnego profesora 
Purkiniego, który jak wiadomo był jednym z naj- 
gorliwszych propagatorów idei słowiańskiej i od- 
rodzenia naukowego czeskiego języka i czeskiej 
literatury. 

Po trzechletnich studyach, ze sporą już teką 
różnych literackich prac, poezyj, powieści, drama- 
matów i rozpraw historycznych, których przed- 
wcześnie surowy zawsze dla siebie sędzia nie chciał 
puszczać w świat, powrócił do Krakowa, ale bez 
żadnej drogi wytkniętej przed sobą. 

Matka zdołała wyjednać na ojczymie, aby za 
część spadku po ojcu nabył mu folwark w Ludwi- 
nowie za Wisłą. Młody wówezas poeta i literat 
zaczął gospodarować, ale gospodarował po łacinie, 
z książką w ręku przy żeńcach. 

Porwał młodzieńca podwójny ruch, który miał 
wówczas swe siedlisko w Krakowie: poezyi i kon- 
spiracyi. Spiewał wówezas na rzewną nutę swe 
krakowiaki o Halce i Wawelu Edmund Wasilew- 
ski, a do wtóru odzywał się poeta wielkich na- 
dziei, późniejszy wygnaniec sybirski Ehrenberg. 
Szukiewicz wszedł w to koło, z Wasilewskim szcze 
gólnie się zespolił, czego ślad zostawił Wasilewski 
w wierszu-do Aleksandra. ` Gdy Wasilewski, niedość 
dotąd oceniony pieśnarz krakowski, walczył z nędzą, 
bo nie miał żadnego fachowego uzdolnienia i za- 
padł w chorobę piersiową, Szukiewicz nie wiele 
od niego możniejszy, niósł mu pomoc i braterską 
opiekę. Choć nic jeszcze nie drukował, miał już 
pewne wzięcie w poważniejszych literackiah 'sfe- 
rach, a Józef Kremer i kasztelan Wężyk polecali 
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go do nauki literatury w możniejszych domach, 
gdy niewdzięczne gospodarstwo za Wisłą opuścił. 

Nie uniknął Szukiewicz w tej epoce życia za 
razy konspiracyjnej, którą do Krakowa zawlekli 
wysłańcy centralizacyi wersalskiej. Była to mania 
i nałóg, który obok tragicznych miał także i ko- 
miczne strony. Związkowi, czy była tego potrzeba, 
czy nie, zwykli się byli kostiumować za druciarzy, 
górali itp., choć zabawka to była niebezpieczna, 
bo kończyła się często Kufsteinem. Szukiewicz 
miał zanadto wiele zdrowego rozsądku i równo- 
wagi w swej naturze, aby wnet nie opatrzyć się, 
że i środki niewłaściwe i cel chybiony. 

Był on podówczas demokratą, a pozostał nim 
w szlachetnem znaczeniu tego słowa do końca 
i dlatego był zawziętym przeciwnikiem tartuferyi 
demokratycznej, co szuka tylko wyniesienia. — 
Był może republikaninem, bo takie opinie zaczer- 
pnął z książek mających wówczas wzięcie, ałe to 
pewna, że owe plewy „Prawd żywotnych“ i in 
nych pism z kuźni wersalskiej, na jakie chwytała 
się młodzież w. kraju, a nie rzadko szlachcic osia- 
dły na wsi, aw karczmach propagujący lud, nie 
znalazły przystępu do jego umysłu głębszego i 
szerzej wykształconego. 

W owej epoce poznał się z Matyldą Chartowi- 
czówną, która także pochodziła z rodziny szlache- 
ckiej litewskiej — a wychowywała się u swej 
ciotki Julianny z Bielskich Masłowskiej — matki 
późniejszego kolegi w Redakcyi Czasu š. p. Ksa- 
werego Masłowskiego. W tym domu gromadzili 
się Wasilewski, Leon Ulrych i eałe to grono młode, 
gorące — i romantyczne. 

Mimo wielkich przeszkód z powodu złej noty 
w policyi, Szukiewicz poślubia ś. p. Matyldę 1841 
w kościele św. Mikołaja na Wesołej. 

Gdy z majątku obu rodzin zostały tylko resztki, 
praca pługiem nie powiodła się, a praca piórem 
nie dawała chleba, pani Szukiewiczowa nię zawahała 
się jąć igły i otwarła magazyn. Folwark zamie- 
niono na kamienicę, a lubo dostatku nie było — 
była bogata biblioteka, kilka cennych obrazów i 
zbiór sztychów w skromnem mieszkaniu pp. Szu- 
kiewiczów. 

Nadszedł r. 1848 a z nim ruch literacki i dzien- 
nikarski. 

Nie znamy dokładnie wszystkich szczegółów zało- 
żenia Jutrzenki. Inicyatywa poszła od profesora Mi- 
chała Wiszniewskiego, a jak zwykle żnalazła chętne 


poparcie Adama Potockiego. W zorganizowaniu tego 
dziennika brał udział Józef Łepkowski — a Re- 
dakcyę objęli Aleksander Szukiewiez, i. Leon Ul- 
rych, którego śmierć o miesiąc wyprzedziła zgon 
Szukiewicza. Między założycielem a redakcyą po- 
wstała niebawem niezgodność kierunku --i Adam 
Potocki od Jutrzenki się usunął, łącząc się z tymi, 
eo dali początek założenia Czasu. 

Między dwoma dziennikami powstała zasadnicza 
walka — która atoli riedługo trwała, bo Jutrzenka 
zgasła, gdy wszystko zaćmił powrót r«akcyi w Wie- 
dniu i w Europie. 

Rok 1848 niemal w połowie naszego stulecia — 
stanowi jego przełom. Do tej daty, do tej linii 
demarkacyjnej wszystkie nowe idee pojawiają 
się uskrzydlone idealnie, wszystkie wielkie obie- 
tnice stulec a porywają szlachetnością, błyszczą 
w promieniach poezyi. Im dalej po za tą granicą 
stulecie nasze chyli się ku starości — tem więcej 
znika złudzeń, realizm faktów, krytyczny kierunek 
m-śłi, bardzo tylko naiwnym, lub bardzo pozio- 
mym d»zw»la palić jeszcze kadzidła na ołtąrzach 
fałszywych idei wieku, wierzyć , że każdy ruch im 
skrajniejszy, tem zbawiecniejszy. 

Szukiewicz z ceałem pokoleniem, do którego na- 
leżał, przebył ten przełom idei i zasad 1848 r. — 
nieodr-zu zerwał z przeszłością, ne przeszedł 
z obozu do obozu, ale przebywał długoletni proces 
wewnętrzny, przebył go w praktyce spraw, w ba- 
daniu faktów, w codziennych z wielką niekiedy 
bezwzględnością dyskusyach, przy stole redak- 
cyjnym. 

Wielka spadła na Kraków klęska. Jakaś nie- 
odkryta ręka zbrodniarza podnieciła pożar nå 
czterech rogach miasta. 

Kamienica Szukiewieza przy ulicy Grodzkiej 
stała się pastwą płomieni — a w niej całe mienie, 
i coś więcej, ho ów księgozbiór tem cenniejszy, że 
wśród walki z losem zebrany, obrazy, sztychy, 
i spory zbiór manuskryptów, cała produkcya l:te- 
racka młodości. W rękach rod:iny został tylko 
rękopis dramatu Masław z czasów Mieczysława 
IL. Rękopis ten nosi Nr 22 eo świadczy, jak mogła 
być obfitą spuścizna literacka pisarza, który: od- 
tąd już będzie tylko dziennikarzem. 

L. DĘBICKI. 


(Dokończenie nastąpi). 
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dził w takiej obfitości, iż mógł w tej sprawie wy-|nia, mają się zajmować dyrekcye ruchu. Ponieważ |na to do czego dąży. Jezuitów nie można uważać |rocznym wieczorku, a to fimo żywej sympatyi dla obrad, jakie pod przewodnictwem księcia Romana 
stąpić z inicyatywą, Co też istotnie uczynił przed|także i sprzedaż materyałów zużytych przekazaną |za przeciwników socyalizmu. Umizgają się oni|drogiej każdemu sercu polskiemu pamiątkowej uro- Czartoryskiego odbyły się tutaj w przedmiocie 
zebraniem się tegorocznego Sejmu. Pos. Abraha-|została dyrekcyom ruchu, przeto zakres tych dy-|zawsze do władzy przyszłości, prędzej więc przy-|czystości, dla mnie zaś osobiście tem droższej, że do |zwołania wiecu Rolników do Lwowa i mających 
mowicz, w swojem długiem przemówieniu oparł|rekcyj jest na kolejach państwowych szerszy, ani-|puścić można, że socyalistom przywodzić będą. |jej pierwszych inicyatorów niegdyś, jako uczeń uni- się na tymże postawić rezolucyi: 
się przeważnie na przypuszczeniach; przytaczał|żeli na kolejach prywatnych z siedzibami orga- | Germania już w sprawie wysp Karolińskich sta-| wersytetu, sam należałem.* Na 40-kilku zaproszonych wzięło udział w tych 
bardzo długi szereg cyfr przypuszczalnych, ubole-|nów centralaych w Wiedniu. Komunikat wspomi-|rała się szkodzić Niemcom. Do biurokratyzmu nie] Prosząc o łaskawe powtórzenie niniejszego spro- | naradach przeszło 30-tu członków, kilku zaproszo- 
wając, że nie ma dokładnej statystyki; chcąc je-|na także o zarządzeniach wydanych co do uregu-|dążymy w koloniach, rządzić tam ma kupiec, ale|stowania w szanownem piśmie Waszem, pozostaję nych z zachodniej części kraju wytłumaczyło swo- 
dnak wykazać w przybliżeniu, jakie dochody mógł- |lowania czynności finansowych. Z Bankiem krajo- | niechcemy tam takich dążności kosmopolitycznych |z wyrazem poważania. Dr Maurycy Straszewski, ją nieobecność, to słabością zdrowia, to niecier- 
by ciągnąć kraj, nakładając opłaty na trunki,|jwym zawartą została umowa, na mocy której|i tem samem antinarodowych, jakiemi są jezuickie. prof. uniw, piącemi zwłoki zajęciami, większa część jednak 
cukier i t. p. powołał się mowea na dochody, ja-|zakład ten zajmuje się przechowywaniem efektów |Z centrum także iść wspólnie nie można, bo na| Kraków, d. 29 listopada 1885. przybyła Komitet ściślejszy, wybrany na zgroma- 
kie gmina m. Lwowa ciągnie z opłat konsumeyj-| depozytowych, wypłacaniem rachanków dla dy-|to mie * zezwalają waruaki istnienia monarchii. | — Wesele w Przeworsku. Wbrewęmodzie, która | dzeniu oddziału Taravpolskiego Towarzystwa rol- 
nych. Dalej przytoczył mowca szereg cyfr, wyka-|rekcyi rucha we Lwowie, fruktyfikacyą sum przez | Porównanie rządów dawniejszych z dzisiejszemi|do miast przenosi uroczystości rodzinne odbyły się | niczego, od którego wyszła inicyatywa zwołania 
zujących, jakie dochody ciągną inne prowincye|tę dyrekcyę przesyłanych i innemi czynnościami | mieści w sobie brak uszanowania dla Cesarza,|w Przeworsku dnia 28-go listopada b. r. w so-|tego wiecu postawił następujące rezolueye pod dys- 
Monarchii z tego rodzaju opłat. Konkluzyą wnio-|bankowemi. Umowa ta rozszerzoną została na-|któremu służę wiernie i dlatego przyszedłem |botę gody prawdziwie książęce, a miały ten na- kusyą; podaję je taxże tylko w streszczeniu. 
sku p. Abrahamowicza, jest wezwanie Wydziału |stępnie na dyrekcyę ruchu w Krakowie. Istnieje |walczyć tu za niego nawet w takim stanie scho-|strój staropolski i woń patryarchalną, która zaciera Rezolucya I wyraża konieczność zaprowadzenia 
krajowego, ażeby na najbliższej sesyi sejmowej zato zamiar dalszego rozszerzenia w swoim cza-|rzełym, w jakim mnie widzicie. się w miastach gdy ślub staje się widowiskiem dla|ceł wchodowych dla zboż: i mąki przynajmniej 
przedłożył projekt ustawy, wprowadzającej krajo-|sie czynności banku krajowego przez poruczenie ciekawej publiczności, a weselne przyjęcie niczem się| do wysokości ceł niemieckich. 
we opłaty konsumcyjne. (Wydział krajowy uezy-|tych czynności także ustanowionym na prowineyi nie różni od zwykłego wielkoświatowego rautu. Księ | Rezolacya II żąda w dwóch ustepąch takiego 
nił zadość temu rzeczeniu, jeszcze przed wezwa-|zastępstwom tego zakładu. Konsekwencyą tej u- żna Cecylia z Zamoyskich Lubomirska, wdowa po|uregulowania taryf kolejowych, by przewóz zboża 
niem). Pod względem formalnym, odesłano wnio-|mowy jest fakt, że wszystkie przesyłki pieniężne śp. księciu Jerzym., wydawała młodszą córkę Maryę | zagranicznego nie był tańszym niż zboża krajowej 
sek p. Abrahamowicza, zgodnie z jego życzeniem, |z kas galicyjskich kolei państwowych do Wiednia za hr. Benedykta Tyszkiewicza z Ukrainy, który wo-|produkcyi i by Rząd przy ewentualnych układach 
do komisyi podatkowej, której wybór ma na-|mogą być zaniechane. statnich czasach osiadł w Berdyczowie. Berdyczów ,| z koleją Karola Ludwika w roku 1887 odbyć się 
stąpić na czwartem posiedzeniu. Co do personalu ściśle przestrzeganą jest zasa- który przez wieki należał do rodziny Tyszkiewiczów, | mających baczną zwrócił uwagę na sposób jej 
. Następnie poseł Wł. br. Koziebrodzki mo-|da, że wszystkie organa służby kolejowej na ko- przeszedł w inne ręce — a hr. Benedykt, pomny tra- | postępowania. 
tywował swój wniosek z projektem ustawy, zmie-|lejach państwowych w Galicyi władać muszą nie- dycyi rodowej, założył w tem mieście fabryki i zbu-|  Rezolucya III żąda, by rolniey mogli z kredytu 
3 niającej postanówienia $ 26 ordynacyi wyborczej |tylko językiem niemieckim, lecz także krajowym dował okazały dworzec. Liczny zjazd rodzin spokre-|w Banku austro-węgierskim bezpośrednio korzy- 
i gminnej. Wniosek ten zmierza do tego żeby,|w mowie i piśmie, ażeby urzędnicy niższej kate- wnionych i bliższych przyjaciół podejmował wraz z do- Í stać, nie tak jak dotąd tylko za pośrednictwem 
RÓ w każdem kole wyborczem ci, którzy otrzymali|goryi i słudzy porozumiewać się mogli w języku stojną matką i nadobną małżonką ordynat przewor-|firm handlowych, lub Towarzystw zaliczkowych. 
ilość głosów na radnych, byli uznani| krajowym. Uwzględniając odrębne stosunki w Ga- ski, książę Andrzej Lubomirski. 'W kole biesiadników | Rezoiucya IV dotyczy wysokości podatku grun- 
radnymi; ci zaś, którzy otrzymali bezwzględną |licyi, wydano zarządzenie pod tym względem się- znajdowali się przedstawiciele najpierwszych history-|towego i żąda jego zniżenia, jakoteż stanowczych , 
ilość głosów na zastępców, byli nznani zastępcami.|gające po za ramy statatem organizacyjnym za- cznych nazwisk: Lubomirskich, Tyszkiewiczów, Za-|zmian w sposobie egzekucyi podatkowych, oraz 
th A przy pierwszem głosowaniu na którego-|kreślone. Zezwolono bowiem na odstąpienie od moyskich, Radziwiłłów, Sanguszków, Potockich, Sapie- | zniżenia °/ zwłoki. 
kolwi kw się mającego radnego lub zastęp | wymaganej znajomości języka niemieckiego na tak hów, Czartoryskich, Tarnowskich, Ostrowskich. —|  Rezolacya V żąda przedłożenia ustawy o upu- 
taka | zość głosów nie wypadła, wówczas|dłago, dopóki nie zostanie przysposobiony zastęp O godzinie 11 orszak weselny po rzewnym akcie|stach podatkowych w razie klęsk elementarnych 
przedsięwziętym będzie drugi wybór, a gdyby i|uzdolnionych kandydatów. Z pomiędzy 408 u- błogosławieństwa i życzeń składanych nowożeńcom,|  Rezolacya VI dotyczy spraw gorzelui:twa a 
przy tym gów większość głosów do skutku|rzędników i 63 aspirautów, zatem z pomiędzy 471 udał się do kościoła przy klasztorze Sióstr Miłosier- | mianowicie : 
nie przyszła, przystąpi się do wyboru ściślejszego.|fankcyonarynszy kolei państwowych w Galicyi, dzia. Przed tym samym ołtarzem odbył się przed pół) a) lepszej definicyi gorzelni rolniczych i rozsze- 
Przy ściślejszym wyborze ograniczyć się mają]z końcem września 1885 r. znajdowało się tylko wiekiem ślub Izabelli Lubomirskiej z ks. Władysła-|rzenia jej po nad 50 hektolitrów zacieru; 
wyborcy tylko do tych osób, które przy drugiem|14 (zatem mniej niż 4%) urzędników nieznających wem Sanguszką, a w kilka lat później księźniczki Ja-| b) zniżenia stopy ryczałtu podług ustawy z ro- 
głosowaniu względnie pajwięcej głosów za sobą|języka krajowego lub niewładających nim dosta- dwigi z księciem de Ligne. Tradycya tych hucznych we-|ku 1878; 
miały. Liczba osób, pod ściślejszy wybór poddać |tecznie, podczas gdy wszyscy aspiranci władają sel odświeżyła się obecnie, lubo na tle o wiele smętniej-| c) większego uwzględnienia gorzelni małych od 
się mających, będzie zawsze dwa razy tak wielką,|tym językiem. Z tych 14 urzędników 10 przyjęto szem; położenia narodu i stosunków znakomitych ro- |20 do 35 hektolitrów zacierających. 
jak liczba radnych lub zastępców mających się|z kolei, które przeszły w zarząd państwa. Zatem dzin polskich. Rezolucya VII żąda cd Sejmu oszczędności mo- 
jeszcze wybrać. Przy równości otrzymanych gło-|tylko 4 (mniej niż 1%/,) urzędników niewładających Obrzęd kościelny odbył się z wielką uroczysto-|żliwej w wydatkach krajowych i nałożenia doda- 
sów rozstrzyga los, kto ma być do wyboru przed-|językiem krajowym weszło do słażby kolejowej. ścią. Ksiądz prałat Edmund Radziwiłł udzieliwszy |tków krajowych konsumcyjnych. 
stawiony. Głos dany przy trzecim wyborze na oso- | Zresztą i ci urzędnicy tylko prowizorycznie usta- ślubu nowożeńcom, celebrował mszę św., i miał prze-|  Rezolucya VIII. równomiernego rvzkładu cięża- 
bę niewprowadzoną do wyboru ściślejszego, za |nowieni, zostaną z Galicyi przeniesieni, skoro na mowę pełną namaszczenia i rzewnych wspomnień|rów, a mianowicie pociągnięcia do ponoszenia ich 
nieważny ma być uznany. ich miejsce będą przysposobione siły odpowiednie, strat rodzinnych i niedoli narodu — oraz wzniosłych |dochody dotąd nie opodatkowane i podatek gieł- 
= Wniosek ten odesłała Izba do komisyi gmianej,|co niezadługo nastąpi. Celem zastąpienia tych zadań dla nowożeńców. Celebranta otaczali X. Pu-| dowy. 
a przedłożenia rządowe z projektami 5 ustaw o |przenieść się mających funkcyonaryuszy, technicy zyna, kanonik kap. przemyskiej, X. Dr Pawlicki, pro-| Do wnoszenia i motywowania poszczególnych 
0 i i icki krajowi wysłani już zostali do zachodnich sieci boszez i wikarzy miejscowi. Pannę młodą do ołtarza|tych rezolucyi postanowiono wyznaczyć referentów, 
 regulacyi potoków Łęgu, Trześniówki i Kisieliny,|kolei państwowych, gdzie obznajomić się mają prowadzili Kazimierz i Władysław Lubomirscy — pa-f a zebranie się „Wiecu* oznaczono na 11-ty gru- 
ną saty pos. St. bhr. Badeniego, do komisyi|jz funkcyami swojemi. Gdy to nastąpi, wszyscy na młodego dwie wiejskie dziewczyny w charaktery-| dnia br. —jakoteż by wszystkie powzięte rezolu- 
- kultury krajowej. urzędnicy galicyjskich kolei państwowych, o ile stycznem ruskiem ubraniu — od ołtarza pannę mło-|cye — w formie petycyi były przedłożone Sejm- 
Bez dyskusyi i zgodnie z wnioskami sprawo-|nie zostali przyjęci z innych linij, władać będą dą ks. Eugeniusz Lubomirski i hr. Henryk Tyszkie-|wi krajowemu, Radzie Państwa i Kołu polskiemu 
zdawcy JE. Dra Smolki uchwaliła Izba zezwo-| bez wyjątku językiem niemieckim i polskim. wicz — pana młodego siostra pani Wodzińska i księ-| w Wiedniu. 
liċ: gminie miasta Kut, na pobór 100 proc. dodatku] Na rachunek fanduszów pensyjnych wystawione żna Adamowa Sapieżyna. Do ostatecznóści posunięte krytyczne położenie 
do podatku konsumcyjnego od wina; gminie mia |będą we Lwowie i w Krakowie kosztem 500.000 złr. W sali przybranej obrazami starych niemieckich i|rolnietwa zmusza nas do wywierania nacisku jak 
sta Wieliczki na pobór 100 proc. dodatku do po-|gmachy na biura dyrekcyi, a wobec tego faktu włoskich mistrzów i mnóstwem dzieł sztuki, zasiadło | najsilniejszego na kompetentne sfery, aby je spo- 
datku . zdaj: Á sei od wina; gminie miasta|spodziewać się należy, że zażalenia z powodu grono biesiadnych. Toast nowożeńców wniósł hr. Ste- |wodować do zarządzeń, któreby złemu przynaj- 
Wadowice na dalszy pobór 75 proc. dodatku do| przeniesienia fanduszów pensyjnych kolei Albrechta, fan Zamoyski; księżny Lubomirskiej, matki panny | mniej w części zaradzić zdołały; zarządzeń, któreby- 
podatku konsumcyjnego od mięsa i wina; gminie | Daiestrzańskiej i Tarnowsko-Leluchowskiej do o- młodej, hr. Henryk Tyszkiewicz; rodziny Tyszkiewi- |skutecznie poprzeć mogly pracę i zapobiegliwość 
miasta Stanisławowa na pobór 100 proc. dodatku|gólnego funduszu pensyjnego w Wiedniu zostaną czów ordynat Andrzej Lubomirski, księdza prałata] iadywidualuą, na którą zawsze jednak glówny na- 
do podatku konsumcyjnego od mięsa; uchwaliła f uchylone. Fundusze pensyjne tych kolei nie wy- Radziwiłła Ludwik hr. Dębicki — na co odpowiada-|cisk kłaść należy. 
=- dalej w aa i trzeciem czytaniu projekta n-|nosiły kwoty przeznaczonej na budowle w kraju jąc X. Radziwiłł pił zdrowie gospodarza, aby szedł] Ogół rolników powinienby więc sprawę „Wie. 
staw, zezwalających gminie miasta Podgórze na 


dalszy pobór opłat od napojów spirytusowych i 
piwa, a gminie Tyczyn, powiatu rzeszowskiego, 
na pobór opłaty od napojów słodzonych. 
, dyskusyi i zgodnie z wnioskiem sprawo- 
Si zdawcy Wydziału krajowego JE. Dr Smolki, 
"przeszedł Sejm do porządku dzieńnego nad pety- 
e. dA gminy Bobowej, cò do zezwòlenia na pobór 
opłat od napojów do gminy wprowadzanych i nad 
sprawą wyłączenia miejscowości Mikulsdorf ze 
związku gminy Otynii. ; 

Po wyczerpaniu porządku dziennego, odezytano 
wniosek posła Antoniewicza i tow. w sprawie 
polepszenia bytu suplentów w szkołach średnich, 

; pe Marszałek zamknął posiedzenie o godzinie 
BP ai nąznaczając czwarte posiedzenie na 
poniedziałek, z następującym porządkiem dziennym: 
1) Pierwsze czytanie sprawozdań Wydziału kra- 

` jowego: a) w przedmiocie projektów ustaw budo- 
 wniezych dla mniejszych miast, miasteczek i wsi; 

-o petycyi osady Wulka Tunrebska, w przedmio- 
ci enia jej ze związku La Turbia, 4 

pl x ia z niej samoistnej gminy (spraw. pos 
moll a); c) w przedmiocie spraw górniczych 


=== = 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 
Kraków 30 listopada. 


Rocznica 29 listopada obchodzona była w Kra- 
kowie wspaniałem nabożeństwem u 00. Dominika- 
nów, na którem powtórzono pod dyrekcyą p. Baraba 
sza* Mszę Moniuszki i wszystkie śpiewy; chóry dam i 
solo udały się najwyborniej. Wystąpiły cechy z cho- 
rągwiami, straż cgniowa, a między tłumami publiczności 
wszystkie stany były reprezentowane. 

O godzinie 4-tej popołudniu odbyło się Walne 
Zebranie Członków Towarzystwa Opieki 
nad weteranami Wojsk polskich, przy ulicy Gołębiej 
Nr 5 na dole. Po zagajeniu przez prezesa Marcele- 
go Jaworniekiego i serdecznej przemowie, zdał spra- 
wę z czynności rocznych komitetu wiceprezes p. Ksa- 
wery Konopka w następujący sposób : 

Zaraz po walnem zebraniu Członków Towarzy - 
stwą Opieki nad Weteranami wojsk polskich w dnin 29 
listop. 1884 r., zebrał się komitet zarządzający i'wybrał 
komiiet wykonawczy. W ciągu roku odbył komitet 
zarządzający 4 posiedzenia, komitet zaś wykonawczy 
14. W roku zeszłym było weteranów potrzebujących 
zapomogi 83, dziś jest 80. Umarło 8, przybyło 5-ciu. 
Komitet z przyjmowaniem weteranów na listę pobie- 
rających zapomogi najozlędniej postępował. Wszystkie 
dowody musiały być przedłożone, świadkowie stwier- 
dzili tożsamość osoby, a mimo tego najformalniejszy 
egzamin składano przed oficerami wojska polskiego. 
Dochodzenia, czy żądający jest weteranem i czy po- 
trzebuje zapomogi, trwały czasem miesiące. Grób 
weteranów wspólny ukończony, bardzo skromny, na 
jaki fandusze dozwoliły. Złożonó tam dotąd 7 wete- 
ranów wojsk polskich. Po świetnych rezultatach loteryi, 
z której dochody dotąd pokrywały niedobory, w ża 
dnym miesiącn dochód nie wyrównał rozchodom, zaś 
w miesiącach letnich żadnych prawie dochodów nie 
było. — Na posiedzeniach komitetu zarządzającego 
jsk i wykonawczego radzono głównie o pomnożeniu 
funduszów, aby tym biednym starcom choziaż po 10 
złr. miesięcznie udzielać zapomogi. Ale mimo wszel- 
kich usiłowań, kraj biedny nie może wystarczyć coraz 
innym składkom. Z tego powodu w miesiącach letnich 
komitet nie mógł udzielać więcej jak 5 złr. miesięcznie 
zapomogi. Już w jesieni 1884 r. napisano do wszyst 
kich burmistrzów miast prośby, aby raczyli łaskawie 
zająć się urządzaniem balów w zapusty na korzyść 
Weteranów. — Kilka miast odpowiedziało z pra- 
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cu“ wziąść gorąco do serca — i jak .najliczniej- 
szem zebraniem się z całego kraju złożyć dowód 
pieodzownej potrzeby spełnienia żądań w rezolu. ` 
cyach zawartych; — mam nadzieję, że zachodniej / 
części kraju — mimo tradności pochodzącej z wię: 
kszego oddalenia — nie braknie na tem zebraniu, 
które ma zadanie w dobitny sposób wy- 
kazać ciężkie położenie nasze i żądać 
poprawy stosunków. $ 


torem swych przodków i za wzorem drogiej pamięci 
ojca 6. p. Jerzego. Ostatni toast wniósł hr. Zygmunt 
wdziwie patryotycznem uczuciem wezwaniu, a w szcze- | Cieszkowski, wysnuwając go z wielkim artyzmem z te- 
gólności Tarnów, Nowy Sącz, Jasło, Biecz, Dąbrowa, | matu wesela Zosi w Soplicowie. 
Oświęcim, Brzostek, miejsca kąpielowe Iwonicz i Kry- „„Przez cały dzień przybywały stesy telegranów z ca- 
nica. W Krakowie urządzony bal przyniósł czystego | łej Polski I niemal całej Europy; najliczniejsze z Ber- 
dóchodu 2061 złr. 14 ct, w Tarnowie 466 złr. 51 dyczowa i Lipowca na Ukrainie. Jeden z nich go- 
ct, w Nowym Sączu 166 złr., w Iwoniczu 152 złr. |dzien przytoczenia po rasku od włościan Andrusiew- 
w Jaśle 97 złr. 12 ct. skiej i Oczeretskiej hromady: „ W deń waszoho ślubu 
Urządzony koncert w Ogrodzie Krakowskim, za co]życzyt wam wsiahoho dobra, daj Boh szczob wy 
się należy wdzięczność właścicielom Ogrodu, przy-|wasze dijatelstwo buły tak weseły, jak wesna, zdo- 
niósł 320 złr. Szczególna wdzięczność rodaków i We |rowy jak woda, bohaty jak zemla.* Wieczorem 
teranów należy się Wydziałowi krajowemu, a szcze-|ogród zajaśniał światłem — i zabrzmiał pieśnią pol- 
gó!niej Marszałkowi Zyblikiewiczowi sa subwen-|ską i ruską: „Mnohaja lita!“ Oficyaliści dóbr prze- 
cyą 1,000 złr.; stołecznym miastom: Krakowa i|worskich przybyli z życzeniami, a hr. Benedykt Tysz- 
Lwowa (400 złr.), Radom powiatowym w Bochni (100|kiewicz odpowiedział serdecznemi słowy o wspólni- 
złr.), Jaśle (50 złr.) i Łaneucie (50 złr.), oraz za subwen-|ctwie wszystkich stanów w obowiązku pracy. Nowo- 
cye roczne. Między innemi środkami dla powiększenia |żeńcy wyjeżdżają za dni parę do Berdyczowa, po- 
fanduszów: napisano Odezwę do Polek, co także po-|ezem przybywają do Krakowa i z wiosną osiedlają 
żądany odnosi skutek. W tym roku postanowiono|się w Berdyczowie. zai 


urządzić bal 1 lutego, którego protektorat łaskawie] — Hr. Szczęsny Koziebrodzki, jak czytamy w Prze- 
przyjąć raczyła księżna Izabela Sanguszkowa, żona 


glądzie, wracając wczoraj z posiedzenia komitetu rol- 
weterana 1831 i tak zaslużonego męża ś. p. księcia f niczego, pośliznął się na trotuarze i upadł, przyczem 
Władysława Sanguszki. 


uderzył się w czoło. Niebezpieczeństwa niema ża- 

Sprawozdanie wspomina dalej o wydalaniu Pola-|dnego, ale niemniej wymówkę wypada zrobić władzy 
ków z Prus, wskutek czego pomoc o ofiarność pu-|miejskiej, że nie jest w stanie zniewolić stróżów do 
bliczną zwróciła się ku nieszczęśliwym wygnańcom, 


posypywania piaskiem trotuarów. 
dalej dziękuje redakcyom dzienników za patryotyczne| — Stefan Szolc Rogoziński bawi obecnie wraz 
popieranie sprawy weteranów, a w końcu przedsta-|z p. Leopoldem Janikowskim w Paryżu. W styczniu 
wiająe szlachetne usiłowania tych wojowników pol | przyszłego roku, jak donoszą, wróci do Królestwa 
skich, poleca ich nadal łasce i sercu rodaków. 


Polskiego. 

Następnie podano do wiadomości walnego zgro- Hernani Domejko, syn znakomitego naszego 
madzenia, sprawozdanie komisyi kontrolującej (Mra- yrodnika, wstąpił w Rzymie do zakonu. 
zek, Geissler, Filochowski) w Krakowie i komisyi —-—— 
wykonawczej tegoż Towarzystwa we Lwowie za czas 
od'1 października 1884 r. do 30 września 1885 które 
jest następujące: Niedoboru w ubiegłym roku było 
w Krakowie 302 złr. 87 cnt., we Lwowie 2,820 złr. 
87% cnt. Razem 3,123 złr. 74 cnt. Gdyż obrót kaso- 
wy tak się przedstawia, że przychodu było w Kra- 
kowie, od 1 października 1884 do 30 września 1885: 
8,082 złr. 86 cnt, we Lwowie od 1 października 
1884 do 30 września 1885: 3,724 złr. 95 cnt. Ra- 
zem 11,807 złr. 81 cnt. Rozchodu zaś w Krakowie 
za ten sam czas było 8.385 złr. 73 złr., we Lwowie 
5,546 złr. 82 cent. Razem rozchodu 13,931 złr. 55 
centów. 

— Preliminarz budżetu szkolnego miejskiego na 
r. 1886 został ostatecznie w sobotę załatwiony na 
posiedzeniu sekcyi szkolnej Rady miasta. 

— Prof. Straszewski przesyła nam następujące 
pismo: 

W dniu dzisiejszym przesłałem redakcyi N. Refor- 
my następujące sprostowanie: „W Nrze 274 N. Re- 
formy z d. 29 listopada, w artykule pod tytułem 
„Uroczystość Mickiewiczowska w Krakowie,* wyczy- 
tałem następujące słowa: „Niezwykła i dziwna cen- 
zura wykreśliła z programu wszystko, co wieczorowi 
miało nadać cechę uroczystości. Cenzura ta wyszła od 
władz uniwersyteckich i dosięgła zarówno przemówienia 
młodzieży, którem zazwyczaj zagajano uroczystość, jak 
przemówienia profesora uniwersytetu, który miał uro- 
czystość zakończyć.* Ponieważ ja jestem tym profeso- 
rem, którego słowa powyższe dotyczą, gdyż w rzeczy sa- 
mej miałem na zakończenie uroczystości przemawiać, 
zmuszony przeto jestem oświadczyć, że cenzurze władz 
uniwersyteckich podlega wprawdzie młodzież w swoich 
wystąpieniach publicznych, nie podlegają jej jednak 
pod żadnym względem profesorowie uniwersytetu. Je- 
żeli obietnicę przemówienia na tegorocznej uroczysto- 
ści cofnąłem, to skłoniła mnie do tego jedynie osno- 
wa przemowy, którą delegat czytelni akademickiej 
miał wieczór zagaić, Ze względu na tę przemowę, 
której wygłoszeniu tylko czujność władz uniwersy- 
teckich zapobiedz zdołała, nie mogłem z przekona- 
niem mojem pogodzić jakiegokolwiek udziału w tego- ! 


podjąć się mające. 

Wszystkie postanowienia taryfowe wydane dla 
zachodnich linij, o ile nie mają na celu uwzglę- 
dnienią specyalnych stosunków miejscowych, obo- 
wiązują także w Galicyi. Pod tym względem ko- 
munikat wylicza specyalne pozycye. Ceny jedno- 
stkowe taryf są w Galicyi wogóle takie same, jak 
na liniach zachodnich, a niższe nawet od osta- 
tnich dla niektórych artykułów jak: nafta, drzewo 
opałowe, materyały pakunkowe, sól i rosłe bydło 
rogate wywożone do Wiednia. Od 1 stycznia 
1885 r. znacznie zostały zniżone ceny frachtowe 
dla drzewa materyałowego i spirytusn. Dla nafty 
naszej specyalnie wyjednała dyrekcya kolei pań- 
stwowych na konferencyi reprezentatów innych ko- 
lei niższe ceny jednostkowe (po 0:16 centów od 
100 kilogr. na jednym kilometrze) w kierunku 
Czech, Morawy, Szląska i Austryj dolnej. Obecnie 
stara się dyrekcya o wyjednanie ulg dla transpor- 
tów naszej nafty do Węgier. Także inne korzy- 
stne taryfy związkowe dla zboża, drzewa itd. są 
właśnie przygotowywane. 


Otrzymujemy następujące pismo: 

W imieniu Komitetu urządzającego donoszę iż, 
wiec krajowy rolników zwołanym będzie do Lwo- 
wa na dzień 11go grudnia na godzinę 10tą rąno. 
Odezwa Komitetu i zaproszenia ogłoszone zostaną 
w tym tygodniu. 

Przewodoiczący 
Roman Czartoryski. 


Bardzo słusznie Przegląd podnosi, iż kongres ma 
poważne warunki powodzenia, dlatego już, że zgro- 
madzeni obywatele byli przeważnie przejęci prze- 
konaniem, iż w akeyi tej jaką rozpoczynają i za- 
mierzają w wielkim prowadzić stylu, należy sta- 
wiać sobie cele takie tylko, które się dadzą osią- 
gnąć, a nie takie, których osiągnięcie, jakkolwiek 
byłoby niezaprzeczenie bardzo dla rolnictwa poży- 
teczne, jednak jako niemożebne muszą być z góry 
wykluczone. 


Z parlamentu niemieckiego. 


EW sobotę zjawił się książę Bismark w parla- 
mencie niemieckim i oświadczył się z gotowością 
odpowiedzenia na interpelacyę Reichenspergera, 
w sprawie przeszkód, stawianych w koloniach nie- 
mieckich misyom katolickim. 

Reichensperger uzasadniając iaterpelacyę, 
przytaczał nazwiska misyonarzy katolickich, któ- 
rym odmówiono działania w Kamerunie, co się 
sprzeciwia wyraźnemu postanowieniu aktu ugodo- 
wego w sprawie Congo, skreślającema, że rządy 
kolonialne mają wspierać misye i naukowe bada- 
kia kraju. Gdyby centrum było przeczuło zamiar 
wykluczania misyj katolickich, nie byłoby przy- 
zwoliło na tak znaczny budżet dla kolonij. 

Ks. Bismark zaprzecza, jakoby chciano wy- 
kluczać misye katolickie, ale misye te odbywać 
się muszą przez misyonarzy Niemców, wykształ- 
conych w Niemczech, i przez zakony niezostające 
w żadnem powinowactwie z Jeznitami. Ci, co się 
zgłaszali, byli rodem z Alzacyi, wykształceni za 
granicą i należeli do zakonu z Jezuitami spokre- 
wnionego. Pieczę nad tem, czy w kołoniach inte- 
resom katolickim czyni się zadość, mógłby inter- 
pelant pozostawić reprezentantom mocarstw katoli- 
ckich w niemieckiej Radzie związkowej. 

Windthorst. Z odpowiedzi ks. Bismarka wy- 
pika, że misye katolickie są wykluczone, wolno 
bowiem tylko tym odbywać je, których niema, 
boć ustawy majowe ks. Bismarka zaradziły temu, 
żeby nie było „misyonarzy Niemców, wykształco - 
nych w Niemczech.* Za pokrewne zaś Jezuitom, 
poczytuje książę Bismark wszystkie zakony, a 

zakonów niema misyj skutecznych. — Mimo 
wszelkich uprzedzeń do Jezuitów, przyjdzie może 
czas, że ich w Prusach bardzo zapragną, jako naj 
skuteczniejszej straży od socyalizmu. Rządy Wil- 
helma IV odpowiadały lepiej potrzebom narodu, 
niż dzisiejsze rządy ks. Bismarka, które się zni- 
żyły do stanowiska czysto-policyjnego. W dysku- 
syi nad sprawami koloniałnemi -będziemy pamię- 
tać o tem wykluczeniu katolików z kolonij. 

Ks. Bismark, który widocznie jest mocno 
cierpiącym, zaczyna wpadać w wielkie rozdraź- 
nienie. Już z mowy Reichenspergera można było 
poznać, że dyskusya ma być wstępem do dysku- 
syi kolonialnej; z mowy Windthorsta wynika to 
jasno. Dziwna zgodność zapatrywań Windthorsta 
z Virchowem na szkodliwość kolonij. Obecną 
interpeiacyą podpisali Welfowie i Polacy, dwa ży- 
wioły wrogie Rzeszy niemieckiej; to rzuca światło 


ri . pos. Rybicki); d) w przedmiocie u- 
E nauczycielom szkół ludowych zaliczki 
-na płacę garos, pos. Pietruski); e) o wnio- 
- sku pos. Romańczuka w przedmiocie zmiany u- 
stawy krajowej z d. 22 czerwca 1867 Dz. ust. i 
ruig. kraj. Nr 13, o języka wykładowym w szko- 
łach ludowych i średnich (spraw. poseł Smolka). 
2) Pierwsze czytanie wniosku posła Antonie- 
wieza w przedmiocie polepszenia bytu suplen- 
tów szkół średnich. 3) Wybór komisyi podatko- 
wej z 9 członków. 


Wskutek uchwały powziętej na walnem Zgro- 
madzeniu oddziału przemyskiego galicyjskiego To- 
warzystwa gospodarskiego z d. 6go listopada b. r. 
odbędzie się 4 grudnia 1885 o godz. 12 w połud- 
nie w Przemyśla na Zamku w sali teatralnej wiec 
rolników powiatów: przemyskiego, dobromilskiego 
jaworowskiego i mościskiego, w celu zastanowie- 
nia się nad ekonomicznem położeniem kraju i 
środkami skutecznego zapobieżenia dalszemu upad- 
kowi krajowego rolnictwa, na który mamy za- 
szczyt wszystkich interesowanych zaprosić. 

(8 Z Komitetu oddziału przemyskiego galicyjskiego 

Towarzystwa gospodarskiego. 

Przemyśl dnia 18 listopada 1885. 

Dr Aleksander Dworski, przewodniczący. Dr Wła- 
dysław Czajkowski. Mikołaj Drużbacki. Bole- 
sław Jocz; Mieczysław Ritterschild. 

a Z Z ZZ CY W ok TA 

Artykuły w dziale „Wadesłane” nie pocho- 
izg od iedakcyi. 


— We wtorek d. 1go grudnia: śś. Eligiusza i Na- 
talii wd. i 


Wiadomosci artystyczne, literackie 
i i naukowe. 

„Czarodziejka Polka,* uajnowszy utwór warszaw-, 
skiego kompozytora p. Kaz. Ryszowskiego 
dedykowany został p. Autoninie Hoffmannowe 
artystce krakowskiego teatru. 


XKORESPONDENCYA „CZASU.“ 


Lwów 29 listopada. 


W lipcu b. r. wystosował Wydział krajowy bez- 
pośrednio do dyrekcyi austryackich kolei państwo- 
wych odezwę z następującemi pytaniami: 1) Czy 
i o ile przy wydawaniu instrukcyj służbowych i 

rozporządzeń zostały uwzględnione specyalne po- 
trzeby Galicyi; 2) jakie wydano rozporządzenia 
w celu zniżenia taryf dla przewozu osób i towa- 
rów na kolejach państwowych w Galicyi i czy 
zniżone taryfy zachodnich kolei zostały rozciągnię- 
te na galicyjskie; 3) jakie ulgi przyznano nafcie 
galicyjskiej i 4) czy i kiedy zawarto taryfy związ- 
kowe między galicyjskiemi kolejami państwowemi 
a liniami, które zostają w bezpośredniem połącze- 
nia z pierwszemi. 

Na pytania powyższe otrzymał Wydział krajo- 
wy od rządu szczegółową odpowiedź, którą tutaj 
streszczam. Postanowienia taryfowe i wszystkie 
instrukcye tyczące się ruchu pociągów i konser- 
wacyi kolei, o ile w nich są objęte obowiązki 
słażby kolejowej, wydane zostały w języku pol- 
skim i niemieckim. Obwieszczenia o zaprowadze- 
niu nowych planów jazdy, o zmianie tych planów, 
o utworzeniu nowych linij itd. — wogóle wszystkie 
zawiadomienia dla publiczności przeznaczone, ogła- 
szane były zawsze także w języku polskim. Dy- 
rekcya przestrzega tego ściśle, aby także wszyst- 
kie druki przeznaczone do użytku publiczności 
sporządzane były — tak samo, jak się to dzieje 
u władz krajowych — w językach krajowych. 
W zakresie służby co do dostawy materyałów wy- 
dano zarządzenie, że dostawą wszystkich mate- 
ryałów, które nie wymagają jednolitego traktowa- 


P. Fiszer bawi obecnie w Wiedniu. Utalento- 
wany artysta wystąpi tam d. 6go grudnia w sali 
Towarzystwa Muzycznego (Musikveretn* saal, na ) 
cele dobroczynne, ze swojemi znakomitemi typami, 
które niedawno temu tak zasłnżonem cieszyły się 
w Krakowie powodzeniem. Zawiązał się komite% 
złożony z Polaków bawiących w Wiedniu dla u- 
rządzenia przedstawień p. Fiszera. Zaproszenia i 
programy rozesłane zostaną, jak się to dzięje na 
bal polski. Następnie p. Fiszer zamierza udać się 
do Pragi, gdzie już tamtejsze dzienniki zapowia- 
dały jego przybycie. 


Sprawozdanie teatralne z przedstawienia oneg- 
dajszego Maryi Magdaleny Hebbella i wczoraj- 
szego Konfederatów Barskich Mickiewicza, z po- 
wodu braku miejsca zmuszeni jesteśmy odłożyć 


NADESŁANE. 
— (2687 ?) 
Doświadczyłem na samym sobie skuteczność ka- 
psułek (uyota mam więc prawo rekomendować 
je innym. Używałem je przeciw nabrzmieniu gru- 
czołów, które nie pozwalały mi mówić i otrzyma- 
łem zupełny skutek do tego stopnia, że nigdy nie 
tracę z uwagi i pamięci to cenne lekarstwo. 
O....., ksiądz w S. 
Tylko wyrabiane 19, rue Jacob w Paryżui 
sprzedawane po 2 franki i pół za flakonik uwa- 
żać należy jako prawdziwe pigułki Guyota. 


> 
Ostatnie wiadomości. 


Gazeta narodowa donosi: 

Komisya „Matka* zaraz po posiedzeniu dzisiej. 
szem odbyła posiedzenie celem nominowania kan- 
dydatów na członków komisyi podatkowej, ma- 
Jącej być wybraną wskutek wniosku p. Abra- 
hamowicza. 

„Klub centrum odbędzie swe posiedzenie 


Na tanią kuchnię akademicką „Zdrowie* złożył 
p. Karol Klobassa 100 złr. 


Gospodarstwo handel i przemysł. 
Z Redakcyi Tygodnika Rolniczego otrzymaliśmy 
następującą korespondencyę: 


Lwów 27 listopa opada. 


. (W.S.) Przesyłam Wam w streszczeniu przebieg 
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bez odszkodowania, ponieważ przelała krew za|dla doehodzenia, ilu Niemców przebywa stale 
utrzymanie traktatu berlińskiego, a przez to wy-|w Królestwie Polskiem i ilu się tam stale osie- 
świadczyła wielką przysługę całej Europie. Mo- {dli}. ; r 
carstwa muszą ją wynagrodzić za tę przysługę, wiet pisze w tej mierze: Wzmaganie się ży- 
a Turcya nie może się także temu sprzeciwiać, | wiołu niemieckiego w Polsce i usiłowania w pro- 
jeśli teraz wschodnia Rumelia zostanie dla niej |wineyach nadbałtyckich, zmuszają Rosyę do zwró- 
ocaloną. , cenia troskliwszej uwagi na zachodnie obszary 

Nisz 30 listopada. (Od naszego specyalnego graniczne. Niemiecko-narodowa przyjażń opiera się 
korespondenta M.) Rada ministrów posta-|nie na narodowych sympatyach, lecz na stosun- 
uowiła wczoraj wieczór prowadzić da- 
lej wojnę pod każdym warunkiem. Za- 
wieszenie broni ma trwać krótko przez 5—6 dni. 
Tymczasem zbrojenia odbywają się dalej. Pas neu- 
tralny obejmuje 5—7 kilometrów od Pirotu do 
Ak Palanki. 

Beogradzki Dziennik dowiaduje się, jak za- 
pewnia z dobrego źródła, że Anglia chce przyznać 
Serbii kompensatę terytoryalną, w razie, jeśli unia 
zostąnie uznaną. 

Konstantynopol 30 listopada. Wczorajsza 
konferencya trwała krótko. Omawiano też tylko 
niektóre kwestye, skoro się przekonano, że między 
Rosyą a Anglią ciągle jeszcze istnieje nieporozu- 
mienie. 

Konstantynopol 29 listopada. Na pomo- 
cników komisarza wschodnio rumelijskiego wyzna- 
czono Lebiha effendi i Gadbana effendi. Odjechali 
oni w nocy nadzwyczajnym pociągiem do Fili- 
popolu. 

Petersburg 30 listopada. Peters. Wied, i 
Now. Wremja zapytują, czy odpowiednemby było, 
aby Rosya obstawała dalej przy przywróceniu sta- 
tus quo ante w ścisłem tego słowa znaczeniu we 
wschodniej Rumelii, skoro konferencya w Kon- 
stantynopolu nie mogła dotąd powziąć decyzyi co 
do przywrócenia status quo ante. Ponieważ Anglia 
nie uważa już nietykalności traktatu berlińskiego 
za rękojmię pokoju europejskiego, przeto zdaniem 
Now. Wrem. nie ma już Rosya powodu żądać 
przywrócenia status quo ante we wschodniej Ru- 
melii, ale musi poczynić kroki, aby zabezpieczyć 
swe własne interesa, które przez wciągnięcie po- 
łączonej Bułgaryi w sferę wpływu angielskiego 
zostały zagrożone. 

Grażdanin pisze: Zwycięzki książę bułgarski 
musi się teraz zdecydować, którą drogą pójdzie 
nadal: czy drogą prostą, którą utorował sobie do 
serca Rosyi przez swą dzielność, gdyż szczerze 
uznaje swą winę względem Rosji, czy też drogą 
ciemną i fatalną, któraby go znów zawiodła pod 
jarzmo Karawelowa i towarzyszy, i któraby do- 
prowadziła do zerwania z Rosyą. Pośredniej drogi 
niema. Na pomoc Anglii może książę tylko chwi- 
lowo liczyć, na pomoc zaś ze strony Rosyi liczyć 
może przez długi czas, a pomoc Rosyi jest też 
jedyną rękojmią dla trwałego powodzenia ludu 
bułgarskiego. 

00 ER RZEZ DAEM POCZATKI A RSE 


Horwatow'eza, który też ztamtąd wyjechał. Czer- czwartkowem posiedzeniu. O sobotniem posiedze- 
wony krzyż rosyjski przyjdzie w pomoc zarówno |niu do chwili, kiedy to piszemy nie mamy żadnej 
Bułgarom jak Serbom. jeszcze wiadomości 


jutro 29 listopada o godz. 4 po południv. Przed- 
miotem konferencyi ma być sprawa regulaminu 
klubowego i stałe ukonstytuowanie się klubu.” 


Telegramy. 


Bela Palanka 30 listopada. Z urzędowego 
żródła serbskiego donoszą: Podczas kiedy Serbo- 
wie zastosowali się bezzwłocznie do żądania m? 
carstw, aby zaprzestać wszelkich kroków nieprzy- 
jacielskich, i wojska swe cofnęli, nie zważali na 
nie Bułgarzy, i uderzyli w dniu 26 b. m. po po 
ładnia na przednie straże bułgarskie pod Pirotem, 
o który powstała zacięta walka. Wieczorem opu- 
ścili Serbowie miasto, poczem Bułgarzy rabowali 
składy kupieckie. Daia 27 zrana rozpoczęli Buł- 
garowie na nowo akcyę zaczepną, tym razem prze” 
ciw środkowi linii serbskiej wymierzoną, odparci 
jednak zostali po krótkim zaciętym boju, i do- 
znali znacznych strat, poczem dywizya naddunaj- 
ska odebrała znów Pirot. Na ulicach toczył się 
bój zacięty. Wobec liczebnej przewagi nieprzyja- 
ciela, i skutkiem wielkiego znużenia, nie mogli 
jednak Serbowie wyzyskać chwilowo osiągniętych 
korzyści, i eofali się na najbliższe swe stanowi- 
sko. Bułgarowie, występujący w liczbie około 
50,000, doznali bardzo dotkliwych strat. Dnia 
28 zrana przejechał hr. Khevenhttller 
przez linią przednich straży serbskich 
i bułgarskich. W godzinę potem poja: 
wił się parlamentarz bułgarski w celu 
zawiązania umów 0 zawieszenie broni. 
Obustronni dowódzcy zgodzili się na 
nie na całej linii. Obie strony pozosta- 
ną na swych stanowiskach. 

Pirot 29 listopada. Komendant Widynia tele 
grafuje: Serbowie zaatakowsli w nocy reduty Wi- 
dynia, odparci jednak zostali z wielkiemi stratami, 
przyczem zdemontowano im trzy działa. Ponieważ 
atak ten zaszedł już po przyzwoleniu księcia na 
zawieszenie kroków nieprzyjacielskich, zawiado- 
mił o tem Zanow reprezentantów obcych mocarstw 
w Zofii, z prośbą, aby sprawdzili fakt ten przez 
swych konsulów w Widyniu. 

Belgrad 30 listopada. (Od naszego specyal- 
nego korespondenta M.). Ludność tutejsza zdaje 
się być niezadowoloną z zawieszenia broni. Zna- 
komity polityk i jeden z głównych filarów partyi 
postępowej oświadczył waszemu korespondentowi, 
iż jakkolwiek energiczne wystąpienie Khevenhiil- 
lera w obozie bułgarskim i zawarte w ultimatum 
pozytywne przyrzeczenie pomocy Austryi, jest dla 
Serbii cennym dowodem austryackiej przyjaźni, 
i jako taki zasługuje na wdzięczność ze strony 
wszystkich Serbów, to jednak interesa S-rbii wy- 
magają dalszego prowadzenia wojny, gdyż kon- 
tyngens wojska bułgarskiego może uzyskać tylko 
nieznaczne wzmocnienie przez nowe pobory, a ma- 
teryał wojskowy jest już wyczerpany, podczas gdy 
Serbia w drugiem powołaniu posiada już wyro- 
bione wojska i z pewnością w dłuższej walce po- 
kona Bułgarów. 

Zwycięztwo Serbów ma dla Europy znaczenie, 
gdyż tylko w takim razie status quo ante przy- 
wróconym zostanie. Przywrócenie takowego jest 
jednak nie tylko kwestyą żywotną dla Serbii, ale 
także kwestyą pokoju dla Europy, w przeciwnym 
bowiem razie wielko-bułgarska propaganda na 
wiosnę zrewoltuje Macedonię. Wszystkie dzienniki 

ntejsze żądają dalszego prowadzenia wojny i za- 
równo w prozie jak w poezyi domagają się pomścić 
krwią honor Serbii. ; 

Horwatowicza oczekują tu lada godzinę. Obej- 
mie on prawdopodobnie naczelną komendę. W je- 
neralnym sztabie mają zajść większe zmiany. No- 
we wojska maszerują bez przerwy na granicę. 
W granicznych powiatach zarządzono już pobór 
trzeciego powołania. Z tutejszych dzienników do- 
wiaduję się o interesującym fakcie, iż miasto Trno 
znajduje się jeszcze w rękach serbskich. Podruł- 
kownik Hadicz obsadził je trzema batalionami. 

Wiedeń 30 listopada. (pryw.) Montagsrevue 
donosi: Jak się dowiadujemy złożył serbski mi- 
nister skarbu w ubiegły piątek w Landerbanku 
950.000 franków dla pokrycia styczniowego ku- 
ponu serbskiej renty. ` 

Belgrad 30 listopada. (pryw.) Półurzędowe 
dzienniki przemawiają przeciw zawieszeniu broni. 

Videlo donosi, iż z Wiednia nadszedł tymi dnia- 
mi transport przeszło 11 milionów zamówionych 
nabojów. 

Rezerwiści przybyli do obozu. 

Belgrad 30 listopada. (Od naszego specyal- 

SETS nego korespond: nta M). Organ Risticza Ustawnost 
Jaką była propozycya angielska w konferencyi, | donosi w nadzwyczajnem wydaniu, iż Czarnogóra 
o której pisano, że wielkie wywoła zdumienie, | zawiadomiła urzędownie księcia bułgarskiego, że 
zm e. NAWY że ppatakaryct za- | jeśli on dalej będzie się posuwał, w takim razie poa 
sady, iż status quo ante nie da się przywrócić. — | Czarnogóra pospieszy na pomoc Serbii. Powątpie-| Na porządku dziennym sprawozdanie komisyi S i A 
: AE D Nelidow znów wniósł o usunięcie księica Aleksan- | wają tu o Eseg far tego doniesienia. Ę kultury krajowej o Sepia Rapoporta , tudzież 125-45. — Napoleony 997//,, — Lombardy om 
È ; dra, przeciw czemu zaprotestował silnie pełnomo-|  Belgradzki Dnewnik zamieszcza telegram z Wie- | sprawozdanie Wydziału względem poboru opłat 
j Król = Ba ś cnik angielski. Opuścić on też miał rychlej kon-|dnia, donoszący, że w tamtejszych sferach urzę- |mytniczych. 
1 owa Natalia miała powołać z zs zosta Wodka od reszty reprezentantów. To zaszło na| dowych utrzymują, iż Serbia nie może pozostać Petersburg 30 listopada. Wybrano komisyd 


W Peszcie przypisują porażkę Serbów tej oko- 
liczności, że po dziesięciu dniach zabrakło im a- 
municyi. 


Czytamy w Przeglądzie; 

„Zaraz po zamknięciu Igo posiedzenia Sejmu 
odbyło się posiedzenie klubu prawicy, na którem 
Alfred hr. Potocki oświadczył, iż z powodu nad- 
wątlonego zdrowia nie może w tym roku prze- 
wodniczyć obradom klubowym. Zgromadzeni po- 
słowie z wielkim smutkiem przyjęli to oświad 
czenie do wiadomości i uprosili Jego Ekscelencyę, 
aby przynajmniej dopóty przewodniczył jeszcze 
klubowi, dopóki nie zostanie wybrany jego na 
stępca. Na przedwcezorajszem posiedzeniu klubu 
wyboru tego dokonano i mianowicie na to miej- 
sce wybrano hr. Jana Tarnowskiego. Zbytecznie 
dodawać, że wybór ten przeprowadzony został 
jednomyślnie. Klub prawicy odznacza się bowiem 
tem, że w łonie jego panuje zupełna zgodność 
i jedność taka, jaka istnieje zwykle w stronni- 
ctwie zawiązanem nie dla innego celu, jeno po to 
tylko, aby wspólnemi siłami pracować dla dobra 
kraju.“ 


N. fr. Presse otrzymała list ze sfer decydują 
cych w Peszcie, w którym najprzód dany jest 
wyraz wielkim sympatyom Węgrów dla Serbii, 
ze stanowiska interesów politycznych. Węgrzy 
z takim samym smutkiem przyjęli pogrom Ser- 
bów, jak Turków podczas ostatniej wojny. Misyę 
hr. Khevenhdillera, poczytują w Peszcie za wziętą 
przez Austryę na korzyść Serbii inicyatywę, wy- 
chodzącą z tego punktu widzenia, iż Serbia leży 
w sferze interesów austro-węgierskich. Dalej mówi 
lisf, że rząd austryacki baczną zwróci uwagę na 
położenie rzeczy w Belgradzie. O abdykacyi króla 
Milana niema nie pewnego, ale być może, iż 
zniknie on z widowni politycznej. 

W takim razie Austrya nie życzy sobie zmiany 
dynastyi, lecz wstąpienia na tron syna Milana pod 
regencyą królowej Natalii, pomimo, iż ta okazała 
parę razy sympatye rosyjskie. Wprawdzie preten- 
dent Karageorgiewicz nie okazał się nieprzyjaznym 
Austryi, ale jest on zięciem ks. Czarnogórskiego, 
a to wystarcza, aby Austrya przenosiła regencyę 
królowej Natalii. Austrya musi zważać na wewnę- 
trzne stosunki w Serbii, nietylko z powodu Bośnii, 
ale także z powodu oddziaływania na Serbów wę- 
gierskich nieprzyjaznego dla monarchii w Belgra- 
dzie rządu. Wobec możliwych najbliższych tam 
zmian, Austrya zachowa się wyczekująco, jak 
świadczą o tem zaprzeczenia o wszelkich mobili- 
zacyach, ale w razie danym wystąpić musi i wy- 
stąpi jak najbardziej stanowczo i czynnie, zwła 
szcza gdyby wypadki, jeżeli nie dziś, to później 
nieco, miały się zwrócić w Serbii przeciw jej in- 
teresom i zasadzie, że Serbia w sferze tych inte- 
resów leży. 


komisya rozpocznie swą pracę, potrzeba zapobiedz 
dalszej germanizacyi, a szczególnie powstrzymać 
niemiecki wpływ, zabronić nabywania 1 wydzier- 
żawiania gruntów przez Niemców i zakazać przyj- 
mowania ich do służby kolejowej. Im rychlej te 
środki użyte zostaną, tem lepiej. 


Czerwony Krzyż kroacki postanowił zarządzić 
składki i koncerta w równej mierze dla Bułgarów 


i Serbów. Telegramy biura koresp. 


Peszt 30 listopada. Wczorajszy 10-letni jubi- 
leusz prezydentury Tiszy miał charakter wznio- 
słej aroczystości narodowej. Na ulicach panował 
niezwykły ruch, a co chwila można było widzieć 
liczne deputacye w strojach węgierskich. Na gma- 
chach publicznych pomy chorągwie. .. 

Tisza przyjmował najprzód członków gabinetu 
i'bana, a następnie w wielkiej sali recepcyjnej 
partyę liberalną obu Izb sejmu. Na gorące prze- 
mówicnie bar. Vaya, który wręczył jabilatowi me- 
dal pamiątkowy i album, odpowiedział Tisza dłaż- 
szą mową, przerywaną często entuzyastycznemi 
oklaskami. Jabiłat oświadczył, że sam nie poło- 
żył właściwie żadnej zasługi, ale że skuteczna 
działalność jsgo była many jedynie wskutek 
poparcia ze strony liberalnej. końcu podzięko- 
wał mowca serdecznie za złożone mu dowody przy- 
wiązania i uznania. i Mat 

Następnie przyjmował Tisza wiele depnutacyj, a 
między innemi reprezentacye wielu gmin: ściel- 
vych, armii, obrony krajowej, stolicy Węgier, mia- 
sta Rjeki, komitatów itd. Í l 

Wieczór odbył się w sali redutowej uroczysty 
bankiet, na którym Tisza wniósł toast na cześć 
Cesarstwa i redziay cesarskiej, Haynald na 
jubilata, a Jokaj na cześć członków rządu. po 

W ciągu dnia otrzymał Tisza telegramy z ży- 3 
czeniami od Cesarzowej, Arcyks. Rudolfa i jego 
małżonki, księstwa Koburskich i od wielu przy- 
jaciół. Dziś przyjmuje Tisza stowarzyszenia 1 kor- 
poracye. Wieczór odbędzie się u prezesa ministrów 
recepcya na cześć gości. È 

Londyn 30 listopada, Do rana wybrano 166 
liberalnych, 155 konserwatywnych i 25 parne- © 


=" Zielona księga włoska o wypadkach wschodnich, 
przedłożona parlamentowi, wskazuje zgodne Włoch 
z trzema mocarstwami postępowanie; stanowisko 
ich rozjemcze między Rosyą i Austryą; chłodne 
zachowanie się wobec »erbii; stanowcze odra- 
dzanie Grecyi wystąpienia zbrojnego. Włochy nie 
miałyby. nie w zasadzie przeciw rozszerzenia się 
Grecyi, byle nie w Albanii, a mianowicie nie por 
tem Valona. 


Królowa Krystyna wykonała dnia 28-go b. m. 
przysięgę, jako rejentka. Lud madrycki wyprawia 
dla królowej owacye. Pierwszy dekret królowej, 
podpisany jest w imieniu męskiego potomka, lub 
córki, według tego, kto po królu nastąpi. 


Nota rozjemcza, wystosowana z Belgradu do 
Serbii i Bułgaryi, mówi, iż wskutku wniosku 
gabinetu petersburskiego, gabinety mo- 
carstw podjęły, w poczuciu obowiązków ludz- 
kości, zadanie zawezwania do zakończenia walki. 
Akredytowani ministrowie trzech mocarstw proszą 
p. Garaszanina, aby potwierdził odbiór tej noty i 
o swem postanowieniu doniósł im. Reprezentanci 
innych mocarstw przyłączają się do tego kroku. 
Nota podpisana: Persiani, Bray, Khevenhiiller 
Wyndham, Millet, de ła Tour. asail odpo- 
wiedział, że się król zgadza. 


Hr. Khevenbtiller dostał polecenie wystapienia 
- wobee księcia Aleksandra w imieniu trzech ce- 
sarstw. 


W skutku śmierci Hendricksa, wice-prezydenta 


Z tg 


Polit. Corr. zaprzecza w półurzędowem commu- 
niquć wiadomości podanej przez Politik, jakoby 
10ty korpus morawski odebrał rozkaz mobili70- 
wanie. Podług informacyj, zasiągniętych przez Pol. 
Corr. z autentycznego Źródła, żadne środki mobi- 
lizacyjne nie są zarządzone, a rozsiewane w tej 
mierze pogłoski są zupełnie bezpodstawnemi. 

National Ztg przemawia gorąco za unią bał: 
garską i księciem Aleksandrem. Kreuz Ztg zaś 
dowodzi, że porozumienie Rosyi z Austryą istnieć 
może tylko pod warunkiem rozgraniczenia na 
Wschodzie zakresu ich interesów, iżby Austryi do- 
stała się część zachodnia, a Rosyi wschodnia — 
Karadżordżewicz w Belgradzie znaczy tyle, co Ro- 
sya od zatoki Cattaro do morza Czarnego. Obe 
cnie ks. Aleksander jest człowiekiem, z którym 
nikt nie chce zadzierać. — Milan liczyć może 
chyba na pewne uwzględnienie tylko w Wiedniu, 
zresztą nikomu nie jest sympatycznym. 

Times również przemawia silnie za austryackie 
mi interesami. Salisbury miał silnie wystąpić za 
całością Serbii, przeciw wkroczeniu Turków do 
Ramelii i za orzeczeniem ostatecznem przez mocar- 
stwa o całem położeniu. Skutek to już wyborów. 
Nordd. allg. Ztg przestrzega, że dalsza wojna 
miałaby o wiele groźniejsze następstwa, niż spa- 
cer Serbów do Śliwniey i Widynia. Ks. Aleksan- 
der ma żądać trzydzieści milionów franków kon- 
trybucyi od Serbii. 


Wobec zawieszenia broni tracą jnż ostatnie walki 
pod Pirotem i na drodze do Ak-Palanki na zna- 
czeniu. Zdaje się, że ks. Aleksander wiedział do- 
brze, iż nie będzie się mógł oprzeć stanowczej 
woli mocarstw; chodziło mu jedynie o to, aby do- 
trzymał zapowiedzi, że tylko na terytoryum serb- 
skiem skłoni się do zawarcia rozejmu, dlatego to 
nie można go było tak długo odnaleść, dopóki 
zamiaru osadzenia się na gruncie serbskim nie 
spełnił. W tym celu odbywały się też ostatnie krwa- 

we walki pod Pirotem. Siły Bułgarów obliczają 

ma 50,000, Serbów nie było więcej jak 40,000, 

ale mieli lepsze stanowiska. Bułgarowie, zanurza- 

jąc się w dolinę Nisawy, musieli, zbliżając się do 

Pirotu, uderzać na wzgórza, otaczające to miasto, 

z niskiego swego stanowiska. Najzaciętszy był bój 

o wzgórza, leżące po północnej stronie Pirotu przed 

pr skrzydłem bułgarskiem, gdzie liczna i do- 

rze obsługiwana artylerya serbska czyniła przez 

dzień cały straszne spustoszenia w szeregach buł- 

arskich. Natomiast nie mogli nigdzie wytrzymać 

rbowie impetu natarcia Bułgarów na bagnety, 

: skoro tylko pod ogniem nieprzyjacielskim zdołali 
się zbliżyć dostatecznie do stanowisk serbskich. 

Ostateczny rezultat dwudniowej walki był taki, 
że Bułgarzy zajęli Pirot i posunęli się aż na po- 
łowę drogi do Ak-Palanki, przez którą prowadzi 
droga do Niżu. 5 

W przesadnem zaufaniu, że pochód do Zofii bę- 
dzie tylko tryumfalną przechadzką, Serbowie za- 
niedbali wszelkich obwarowań w nadgranicznem 
terytoryum, w ostatnich czasach zabrali się do- 

piero z nerwowym pośpiechem do okopywania 
= Ak-Pałanki i obwarowania wzgórz, otaczająch Niż. 
Roboty te, równie jak koncentrowanie całego dru- 
giego powołania w Niżu staną się, dla obecnej 
przynajmniej wojny, zbytecznemi. 


Telegramy własne „Czasu.* 


mma 


Lwów 30go listopada. (Ze Sejmu). Rapoport 
przedłożył wniosek naglący względem powzięcia 
rezolucyi, wzywającej rząd do zbadania postępo- 
wania intendantury wojskowej, utrudniającego a 
właściwie wykluczającego dostawy żyta galicyj- 
skiego dla armii; dalej, aby rząd postarał się tak 


Londyn 30 listopada. Na obiedzie pożegnal- 
nym na cześć hr. Miinstera, wniósł Salisbury toast 
na cześć Cesarza Niemieckiego, położył nacisk na 5 
przyjazne stosunki między Niemcami a Anglią, = 
wskazując ra fakt, że żywe pragnienie pokoju obu 
na teraz, jak na przyszłość o stanowcze uchyle- 
nie zących naszą produkcyę roł- 
niczą i przemysł młynarski. 

Uchwalono nagłość tego wniosku, poczem Ra- 
poport motywował go, domagając się natychmia- 
stowej uchwały. 

Męciński poparł wniosek. Stanisław Badeni 
i Adam Sapieha wnieśli odesłanie wniosku do 


rozumienia, jest zasługą Miinstera. Przewodniczący 

książę Bradford wniósł zdrowie Miinstera. 
Pierwszy sekretarz poselstwa angielskiego w Pa- 

ryżu Walsham mianowanym został posłem angiel- 


Madryt 30 listopada. Zwłoki króla Alfonsa 


komisyi kultury krajowej oleceni by jutro | złożono wczoraj prowizorycznie w grobach Esku- 
s Aai d o piata eege rialu. Obchód ten odbył się bez zajścia. Uroczy- 


zdała o nim sprawę. Wniosek ten przyjęto. $ oR : 
Sprawozdania Wydziału krajowego (obacz po- sty obchód pogrzebowy odbędzie się we czwartek 3 


rządek dzienny) odesłano w pierwszem czytaniu | w Madrycie. W prowincyı Lerida pojawiła się 
do właściwych komisyj. zbrojoa banda, którą wieśniacy zaraz rozprószyli. 


Na wniosek Stanisława Tarnowskiego od-| Madryt 30 listopada. Kortezy zwołane będą 
czytano całe sprawozdanie o wniosku Romańczu: | 12 dzień 27 grudnia. PE oa 
ka, który zabrał głos, aby wypowiedzieć swoje Orszak składający SiĘ Z dostojników dworu i 
niezadowolenie ze sprawozdania Wydziała, za- | duchowieństwa, opuścił pałac i udał się na dwo- 


strzegając sobie dalszą krytykę w komisyi i dru- | "zec kolejowy wśród szpaleru, utworzonego przez 0 
peeta fereg peru ji wojsko. Na dworcu kolejowym zgromadzili się 


Antoniewicz motywował swój wniosek wzglę- także członkowie. rządu. W południe Liebężzy 
dem powzięcia rezolucyi, wzywającej rząd do ob. | pochód do Eskurialu, gdzie po mszy trumna 240- © 
mpigia wodzi polozenia bytu suplentów. |żoną będzie do grobu. 

prawę tę odesłano do komisyi szkolnej. : EFEKT 3 

Merunowiez interpeloje rząd względem sprze- Kursa. — Wiedeń 30 bg A pa fa 
daży taniej soli bydlęcej. m. popoł. — rE ae rA 8 SIER: lo 82-95. 

Wybrano komisyę podatkową z 9 członków dla papier. meopo atk. EU Ć I 
wniosku Abrahamowicza. Renta złota 10965. 4°% Renta kaj Be = s 

Następne posiedzenie jutro. Losy z r. 1860 — —. — Akeye u ad . 

Węg. 877:—. — Akcye kredyt. 288-—. — Londyn 


N. fr. Presse podaje warunki, które Serbia 
miała z początku wojny postawić Bułgaryi na mo- 
cy postanowienia Rady ministrów: Odstąpienie 
trzech granicznych bułgarskich powiatów, przenie- 
sienie stolicy bułgarskiej do Tirnowy i 40 milio- 
nów fr. kontrybucyi wojennej. Sic transit gloria 
mundi — dodaje N. fr. Presse. 


fiiia 


Książę Heski otrzymał następując depeszę z Pi- 
rota 28go b. m.: „Po dwudniowej wario]. walec 
Pirot wzięty. Dziś w nocy tam wkroczyłem. Ale- 


ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
Antoni Kłobukowski. 
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CZAS z Wtorku 1 Grudnia 1885, 


e 


T eus 


Za duszę ś. p. 


Aleksandra br. Stadnickiego 


i jego rodziny 
odprawi się 
DOROCZNE 
Nabożeństwo żałobne 
w kościele Najśw. Maryi Panny 
we wtorek dnia 1 grudnia b. r. 
o godzinie 10, 
na które Zarząd kościoła Archipresbiteryal- 
nego P. Maryi Wiernych w Chrystusie Panu 
i zaprasza. 
pea ECT ETZ OESTE TT ES ia e aN 
Vient de parâitre : (8085-1-2) 


Bibliotheca polonica. 


Cataloque d'une collection de livres znciens et 
modernes sur 


la Pologne, 


i ên vante aux prix marqués chez 
N. KYMMEL 
libraire à Riga. 


, Ce eataloque sera envoyć gratis et franco 
å toute personne qui en fera la demande. 


Sér grojecki 


w wybornym gatunku, tak dobry jak emen- 
talski, tłusty i z pięknym krojem, poleca 
w kręgach po 12 do 20 kilogramów po 
cenie 55 złr. przy zakupnie w kręgach i 
po 50 złr. przy zakupnie najmniej 8 krę- 
gów w beczce, na miejscu w stacyi Pru- 
chna, za zaliczką. (3022-1-2) 


M. Scholz, 


arcyksiąż. dzierżawca dóbr w Haslach 
pod Cieszynem w Szląsku austr. 


SPRZEDA wyrobów ręcz- 
nych i maSzyneo- 
wych — byłych uczennic 
Krakowskiej Szkoły ro- 
bót — otwarta została 
przy ulicy Grodzkiej pod 
Nr. 9, I. piętro. 
- Tamże można nabywać 
gotowe lub zamawiać u- 
brania dziecinne i dam- 
skie, bieliznę dziecinna 
i damską, hafty, koronki 
i t. d. (3082-1-6, 


NOWO OTWARTA 


restauracya 


w Krakowie przy uł. Poselskiej 
(św. Józefa) pod L. 14, 


poleca codziennie świeże i smaczne 
potrawy. — Obiady w abonamencie 
i a lą Carte, piwo wyborne karwiń- 
skie i dobór win po cenach umiarko- 
wanych. (3108-1-5) 


WILLA 


w Swoszowicach, w pobliża zakładu 
zdrojowego, w prześlicznem położeniu, sta- 
rannie i z elegancyą utrzymana, składająca 
się z piętrowej murowanej kamienicy o 11 
ubikacyach, przytem wozownia, stajnia, 
wędzarnia, pralnia, lodownia, tusz, obszer- 
ne piwnice, ogród owocowy, warzywny i 
kwiatowy, staw i pola, łącznie 8 morgów, 
oraz własny wodociąg z górską wodą — 
jest do wydzierżawienia na dłuższy prze- 
ciąg czasu. — Wiadomość w handlu Po 
rębsklego i Zimiera w Krako- 
wie, Rynek Nr. 8. È: 

Wydzierżawiający niezajęte przez siebie | % 
ubikacye może z łatwością i korzystnie 
odnajmować w lecie poszukującym miesz- 
kań na Świeże powietrze. Komunikacya 
koleją, oddalenie cd Krakowa pół godzi- 
ny końmi. (3084-1-3) 


ak M W 


Żywe indyki, 
gęsi, kaczki i kurczętajgg 


kupuje pewien zakład tuczenia w tygo- 
ir l dostawach. Łaskawe oferty pod 


m 


i 


DIr 


| aleś 1 


„, litęr. H. 25140 przyjmują Haasen- 
stein & Vogler w % iedniu. (3023) 


amm en | 0 ane 


aa 


Doga duńska 


oryginalna, sprowadzota z zakładu „Caosar £|Ż3 
Minka“, popielata, 7 miesięczoa, snka, tanio doli 
nabycia u B. Liebermana w $lemieniu. 


ane eme ROBAK W O. | Tmtikmikm + mam 0 


mranma Nm o 


Parnaso mMielnika 
do amerykańskiego młyna w Rozdole. — 
Zgłoszenia przyjmuje naczelny Zarząd 
dóbr JW. Karola ks. Lanckoroń- 
skiego w Komarnie. (3097-2 2) 


EA rmn o mra 


Prawdz. węgier.wino naturalne! 


rozsyłam za zaliezką w beczkach od 10 litrów 
wzwyż: (2605 17-) 
dobre stare wino stołowe białe po 24 ct. za litr 
wyborne 1872 r. . . . zi ERA». ÓW 
Riesling 1872 r. . . . may, sn Fa 
Ruster Ausstich .». . az Te 
„ Ausbruch tłuste słodkie „ 75 „ „ „ f4 
Czerwone wina w najlepszych gatunkach od 25 ct. 
wzwyż, śliwowica prawdziwa syrmijska 70 ct do 
1 złr. 20 cnt. za litr, Borowiezka (jałowcówka) 
trenczyńska od 80 et. do 1 złr. 50 ct. 
Beczki policzam najtaniej po cenie kosztu i 
przyjmuję je w dobrym stanie opłatnie koleją tu- 
taj napowrót po obliczonej cenie. Restauratorora 
przy zakupnie najmniej za 100 złr. udzielam 5%, 
zniżki Przy zamówieniach proszę o dokładne po- 
danie stacyi kolejowej. Hg. Spitzer, właściciel | 3 
winnic i piwnic w Preszburgu (w Węgrzech). ‘ 


Czcionkami Drukarni „Czasu,“ 


Szanowni Obywatele 


murarze i inni wyrobnicy rozneszą opłatk: przed 
nadchodzącemi świętami Bożego Narodzenia, przy- 
właszczając sobie prawa kościelnych. Otóż chcąc 
sobie zapewnić zarobek mnie tylko w niżej wy- 
mienionej parafii, przynależny, wystarałem się o 
kartę pieczęcią patafialną zaopatrzoną a mnie do 
roznoszenia opłatków upoważniającą i proszę, by 
Szan. Obywatele raczyli się przed odebraniem 
vpłatków o tę kartę zapyteć roznoszącego, « WTA- 
21e nieokazania tejże upraszam, by Szan. Oby- 
wątele raczyli opłatków rie przyjąć. Zastępców 
żadnych mieć nie będę. Z głębokim szacunkiem 


(311 


Teofil Barański, 


kościelny Lr A kość paraf. św. Szczepana 
0) na Pi 


- name M A RANA 


Ekonom, kawaler, 
mający kilkanaście lat praktyki w pierw 
szorzędnych gospodarstwach — poszukuje 
odpowiedniej posady, — Wiadomość w biu- 
rze komisowem KK. Wolańskiego 
w Krakowie. 


Sprzedaż mleka 


asku w Krakowie. 


z dóbr Grodkowice 


(3072-2-10) 


PIOT 


525 czyńskjego, 
n niewskiego. 


szybko zgubić, jestto nie- 
zmiernem szczęściem, 


a jednak tak łątwem do uzyskania, je- 
zeli użyjemy wyciąga słodowego Jana 
Hvffa w Wiedniu, Graben, Bräuners ras- 
se 8, który tak szybko i prawie zawsze 
skutecznie działa Z małą nadzieją roz- 
począł,m używanie Pańskich wyrobów 
słodowych. Wysiaw Pan sobie rad ść, 
jaka panowała w mojej rodzinie, kiady 
po używaniu Pańskiego prawdziwego 
Jana Hoffa zgęszczonego wyciągu sło- 
dowego odzyskałem napowrót moje od 
kilku miesięcy sterana zdrowie. Piersi 

tak zdrowe jak nigdy poprzednio, 
m Pray który mnie raizwyczaj trapił, 
znikoął, dziś zaś jestem Bogu dzięki 
zupełnie zdrowym. Serdeczne dzięki 
Dawid Steiner w Babocsy. 

Urzędownie. Lazaret Hammelburg 186: 
Wielką Pan zyskasz zasługę dla wiełu 
raniony ch leżących tutaj, jeżeli jaknaj- 
szybciej wyślesz 100 butelek pna 
tak skutecznego wyciągu słodowego do 
lekarza powiatowego D.a Kamma. Ru- 
dolf hr. Solms-Lambach, kr. pr. puł- 
kownix pozasłużbowy i kawaler zakonu 
Joannitów. 

Jego król. Wysokość książę Karol 
Antoni Hohenzollern (przy nadaniu me- 
dalu zasługi Bene merenti): „Do niko 
go nie stosuja się lepiej podpis Bene 
merenti jak do Pana, który powziąłeś 
sobie za zadanie, aby ludzkości dobrze 


czynić. * 

"Jego król. Mość król Karol I. 
rumuński, — herb nadwor- 
nego dostawcy dopisał w nastę- 
pny sposób: „Uwzględniając Pan- 
ską zacność i szanowane stano- 
wisko — dobrą sławę Panskich 
wybornych wyrobów słodowych*. 

Jego król. Mość Jerzy grecki 
potwierdził nadanie tytułu nad- 
wornego dostawcy: „Jako uznanie 
Pańskiego wybornego słodowego 
wyciągu”. | 
Jego król. Mość król Krystyn 
duński donosi w odręcznem pi- 
śmie: „Z przyjemnością spostrze- 
głem leczniczy skutek Pańskiego 
wyciągu słodowego na mnie i na 
kilku członkach mojej rodziny*. 

Uwaga. Wszelkie ogłosze ia o wycią- 
gach słodowych są naśladowaniami, na 
co ma zważać cierpiący i lekarz. Praw- 
dziwe Jana Hoffa wyroby słodowe mu- 
szą mieć znak ochron., (popiersie wyna- 
lazcy Jana Hoffa i podpis Johann Hoff). 

Opis użycia wraz z opisem wyleoczo- 


B® nych ohorych z cierpień plersi, osła- 


biesia ciała i hemoroidów otrzyma 
każdy darmo. 

Z w Wiedniu: piwo zdrowotne 
z wyciągu słodowego (ze skrz;nką i 
butelkami: 6 butelek 3 złr. 82 ct., 13 
butelek 7 złr. 26 et., 28 butelek 14 złr. 
60 ct., 58 butelek 29 złr. 10 ct. Zgęsz- 
szczony wyciąg słodowy 1 fluszeczka 
1 złr 12 ct., fa flasz. 70 ct. Czokolada 
słodowa '/, kilo I. 2 złr. 40, II 1 złr. 


8 60 ct. Piersiowe oukierki słodowe w 


woreczkach po 60 ct., 30 ct. i 15 et. 
Niżej 2 złr. nic się nie posyła. 
Składy mają w Krakowie: 
H. Wiszniewski, J. Trauczyń- 
ski, E. Stockmar, W. Redyk 
apt., J. Janiga Rynek 43, dalej Æ. 
Radler, A. Siedlecki, Wilczyński apt., 
Wilhelm Fenz, St. Feintuch, J. Mika 
i Sp. Edw. Fuchs; w BIELSKU-BIA- 
ŁY A. Blumenthal, Fuchs apt.. Tylko, 
Harok ; w BOCHNI J. Michnik; w BORY- 
SŁAWIU Samuel J. Freund; w CZER- 
NIOWCACH G. Barber, Alt. Beldowicz 
apt., Ig. Schairch, A. Bayer; w CZORT- 
KOWIE Noss apt.; w DROHOBYCZU 
J. Aichn iiller Raczka apt., T. Jabłoń- 
ski, Ab Reiss; w GORLICACH: S. Birn; 
w GRYBOWIE A. Muszyński; w JA- 
ROSŁAWIU J. Rohm, A. Wisłocki apt, 
8. Ellenberg; w JASLE T. W. Brągle- 
w cz, J. Pollak i Syn; w KOŁOMYI J. 
Sidorowicz, Stenzel apt.; w MONASTE- 
RZYSKACH J. Motrycz apt.; w NO 
WYM SĄCZU W. Filipek ap..; w OSWIĘ- 
rg A. Polaszek apt.; w PRZEMY- 
LU M. Krug; w RZESZOWIE J. Ed. 
Neugebauer, Schaitter & Co., A. Kar- 
piński apt.; w SAMBORZE J. Aleksie- 
wicz aptek.; w SANOKU A. Rynczar- 
ski; w STANISŁAWOWIE J. Macura, 
A: Amirowicz apt., Kalman Jonas; w 
STRYJU Ballahan $% A ptelgriin; w TAR- 
NOPOLU F. Jamrogiewicz, H. Kahace 
apt.; w TARNOWIE W. Miildner & Co.; 
w WADOWICACH Jan Pehł; w ZŁO- 
CZOWIE Józef Gold. (2762 4-4) 


TORD-BOYAUX 


Trucizna niezawodna na 
szczury. myszy etc. 
Pudełko 75 centymów. 


| Weszło teraz 
= w zwyczaj, iż 


Amaea PE A A "OC W PCA me = 


(3107-1 3) 


otwartą zostanie od 1 grudnia r. b. 
przy ulicy Brackiej Nr. 5 
na dole. Przyjmuje się również 
stałe zamówienia dostawy nabiału 


RACIA, dawniej Gué- 
RARD, 28, ulica Ste-Croix-de-la 
Bretonnerie w Paryżu. 
W Krakowie w apt. pp. Trau- 
Redyka 1 Wisz- 


TADDEI © 
P»ŁÓPYWD I 
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ARARE o — RD EAD reer © TAD Z DOMA I 


O Eat nar 


Metr CIRO G 


Rok 1885/6. 
IF NA GWIAZDKE! w 


Najnowsze Książki i Nuty 


STOSOWNE NA PODARKI 
wydane nakładem Księgarni i Shładu Nut 


FERDYNANDA HOESICK'A 


w Warszawie, ul. Senatorska Wr. 496. 

SB Do nabycia we wszystkich znaczniejszych księgarniach, w HHrakowie u $. A. 
Iirzyżanowskiego, D. E. Friedleina, Gebethnera i Spółki, Miłkow- 
skiego i innych ra prowincji. 

i Osoby na prowineyi zamieszkałe, wypisujące z katalogu tego pocztą za rs. 5 lub 

więcej, kosztów przesyłki nie ponoszą. 


eg 


r s . LJ u 6 klschd wWój- 
Baśnie i podania ludu polskiego. yz: : 
b 
razkami (naro 
dowe kostiumy) Wr. Szymanowskiego, z ozdobną iyciną kolorowaną ua tytule — 
Cena rs. 1:50. 

HB Zbytecznem byłoby podnosić zalety togo wydawnictwa. Najpiękniejsze Ba- 
śnie Wójcickicgo, uznane jako arcydzieła w swoim rodzaju, iliustrowane barwnemi prze- 
pysznemi rysunkami kolorowanemi kostiumów narodowych przez zdolnego naszego illu- 
stratora Wł. Szymanowskiego, tak pod względem treści jak i wydania, zajmującym mu- 
sz% być nabytkiem dla młudzicży i dz eci. 

przez %. Kającz- 


a . y 

Dzieje nowożytne w obrazach, sze 

) 
kty Łistoryczne. — 
Cena w ozdobn:j oprawie rs. 8:46, w zwyczajnej oprawie :s. 2, bez oprawy rs. Ł.RO. 
Słynne to dzieło, nietylko u nas, ale 1 zagranicą, gdzie wielu wydań się do- 
czekało cieszy się zasłużonym rozgłusem. Krytyka, powszechnie, jako jedno z najcen- 
niejszych podręczukow ją zaleca, posiada ono bowiem zaletę, że tak młvdzieniec jak 
starszy, o.yta je z niesłychanem zajęciem, jak powieść, i niewiedząc kiedy, obeznaje się z hi- 
storyą powszechi ą i faktami w dziejach wszystkich narodów najwięcej zajmującemi. Tum tu 
wydany stanowi dopełnienie dzieła, obejmuje dzieje nowożytne; poprzednio zaś w,szły : 
8 tomy. Obej- 


LJ 
Historya powszechna w obrazach. #2: 
3 
= wieków śred- 
nich i nowożytną, przez Grubeg*o, z dodaniem Listoryi Słowiańszczyzny, opracowała 
Zuz. Zajączkowska. Cena w ozdobnej oprawi> rs. 6:60, w op'awie zwyczajnej 
18. 55O, bez o rawy rs. 4:50. 
Przygody wędrowców w Ameryce, z 
W rawa 0 złote runo rycinami. Cena w ozdobnej oprani» 
y p u rs. 1'50, w oprawie zwyczajn j rs. 
1:20, bez oprawy rs. Ł. 

5 Podróż, Barta są dla młodzieży nąder pouczając, zajmują w wysokim 
stopniu umysł i wyobrażnię czytającego i obznajamiają go z krajem i obyczaj:mi obcych 
oddalonych narodów. Tłomaczenie wyborne Pani M Zielińskiej tem więcej ks ążxę tę zaleca. 

a Powieść dla dorastających panienek przez Teresę Jadwigę 
Ko ciuszek z rycinami. Cena w ozdobrej oprawie rs. 4:50, w oprawie 
„ zwyczajrej rs 1-20, bez kę cyk rs. A. 

J~ Jest to jedna z najpiękniejszych powieści dla mło- 
dych panienek, zdolnej tej i genialnej autorki, napisana z uczuciem i ciepłem rodzinnem. 
'Tendencya książki tej tem więcej jest na czasie, że bohaterka powieści, z «amoż nej Jecz zubo- 
żałoj rodziny pochodząca, pracą własrą i samopomocą, doszła do niezaleźrości i szczęścia. 


165 powiastek dla małych dzieci. ©* 3. 


Ce. a w ozdobnej 
s Opraw. rs. 1-50, 
w opraw. zwycz. 
rs. 1:20, bez oprawy rs. i. 

Ulubiona :utorka książek dla młodzisży Zofia z Rymanowa, dała ta nowy 
dvwód swej staranności o dobro młodzieży, zebrawszy wiązankę nader zajmujących mo- 
ralnych powiastek, które po części przyswoiła z różnych języków i autorów, po części 
zje oryginalnie napisała. Piękno obrazki zdobią tę książkę i czynią ją tem ponętniejszą 
ćla dziatwy. 

= IX Połarek muzyczny. 16 nowych 
Urocza Warszawianka tańców na karnawał 1885/6 z psze- 
a tliczną ryciną. — Album muzy- 

i ezne. Cona rs. 2. 

MB Wydawnictwo to od [ut *uż dziesiątka cieszy się zasłużonem powodzeniem 
Zawiera zawsze najpiekniejsze i najpopularniejsze tańce, grywane we wszystkich publi- 
cznych miejscach, jak Teatr.ch, Maskaradach, w Dolini; — a jako ozdobnie z ko- 
lorową ryciną wydane Album, stosowne jest jako piękny Podarek tą iżto 
na Gwiazdkę lub dla dam. 

Nabycie zaś takiego Albumu, przedstawia jesz.ze tę korzyść, że kupując poj; dyn- 

| 


czo, tań:e te kosztowałyby przyn”jmniej drugie tyle. i 61-1-2) 
Część KEN. Cena 


Szkoła na Skrzypce Górskiego. "" ** 


Nazwisko 

autora, jako był 

rofesora Waiszawsk. Koneerwatoryum muzycznego, najlepszą rękojmią stanowi co do pra- 
ty czności tej szkoły. Zestawiona ona jes; umiejętnie według najnowszej metody. 


a a a a AEO 
VOCON NIOOOOCZOODOCOOOCZJOIOOO 


JAN IHNATOWICZ 


poleca 
najprzedniejsze perfumy, wody toaletowe, 
odszczególnione 6' ma medalami zasługi i 2-ma dyplomami uznania, 


mianowicie : © 
Perfumy „ Jaśminowa, fiołkowa, różana, rozedowa, konwaliowa Ylang Ylang. Opo- 
itp. Fl'koniki po 25, 40, 75 et, 1 złr., 1:50 itd. 


* ponax, Jockey Club, heliotropowa, Ess Bouquet, piżźmowa, Mil'efleurs, 
Perfumy królo sej Marysienki. Flakon 2 złr. 
Woda lwowska, 5rs'żwiającogo 1 dlugotrwslego zapachu: wo skraplania gu 
kien, chustek i rozpylania w salonis. Flskonik mniejszy 80 ct, większy 1 złr. 50 ct. 
A Woda warszawska pichen. Flakonk: niejsze SB et mipko I z. 80 e 
Woda lewandowa ibsin używane do rozpylaria w zalonach dla syg. 


| jego przyjemnego, miłego i łagodnego zapachu. Flakon 59, 70, 90 ct., złr 120 


U +, w kilku odmianach i gatunkach, przednie i n:jprzedniej - 
WAV ody kolońskie $, Fywouiki ct. 15 20, 25, 40, £0. 80, 1 złr., 1-50; 


Nabyć można we LWOWIE w sklepach własnych: ulica Kopernika Nr. 3, 

hotel Europejski i ulica Halicka róg Wałowej. — W. KRAKOWIE Sukien 

nice Nr. 20. — W CZERNIOWCACH Rynek Nr. 2, — oraz we wszystkich 
pierwszorzędnych. sklepach i aptekach. (3076 -1-) 


m. 


Oswiadczenie! 


s łem w niżej wymienionych miastach miejsca ‘sprzedaży. 
Moja normalna 


nych wyrobów. 


cbromny i tylko wtedy jest prawdziwą. 


Fryderyk Redlich, 
W BERNIE MORAWSKIEM. 
Składy maja: . 
w Krakowie J. Rudnicki w Rynku głównym, 


» n 
„ Rzeszowie Ferdynand Schaitter, 


„ Lwowie F. S. Bardasz naprzeciw Katedry pod Nr. 9. 


B Cierpiących na płuca. piersi, szyję 


(suchotników) i astmę 


zwraca Biọ uwagę na lecznicze działanie odkrytej przezemnie w głębi Rosyi *rośliny le- 
karskiej, zwanej według mojego nazwiska S~ HOMERIANA. guma Wyp óbow:na 
przez lekarzy i stwierdzona mnóstwem świadectw. Broszurę przesyłam opłatn 6 za ctrzy- 
maniem 15 ct. w markach listowych. Paczka Homeriany 60 gramów, wystarczająca na 2 
dni, kosztuje 70 et. a na dowód prawdziwości ma iaee aa mojego podpisu. trawdziwa 
do nabycia w Krakowie tylko wprost przez podpisanego lub w apte.e E Su ckmara. — 
Ostrzegam przed zakupnem polecanej przez inne firmy nieprawdziwej Homeriany. 


Paweł Homero w Tryeście (w Austryi) 


(3005-5-20) wynalazca i fabrykant jedynie prawdziwej rośliny Homeriana. 


NLK mm $ 4,3 2.4, $ $ 421 


Celem ułatwienia nabycia także w Galicji mojej normalnej 
bielizny (tak zwanej biel zny profesora Jiigera), k óra jak wiadomo 
daje ochronę przeciw zaziębieniu i inne następne civrpieuia, urządzi- 


ielzna zrobiona jest z najczystszej wełny 
owczej doskorałego gaturku, a co do ceny tańsza od zagranicz 


Każda sztuka bielizny musi mieć obok zamieszczony znak o- 


FABRYKA SUKNA I TOWARÓW Z WEŁNY OWCZEJ 


Porębski i Zimler (dawniej Riedel) w Rynku głów. Nr. 8 


(2599 9-) 


Nowe, poważne i praktyczne dzieło, wyszło 
w księgarni Huber & Lahme w Wiedniu 
Herrengasse Nr. 6, p. t 

Vorlesungen fiir junge Männer über 


das Geschlechtsleben. 
Uwaga. Dokładne pouczające pismo, poważny 
głos napomnienia dla mężczyzn. Cena 90 cent., 
pocztą opłatnie 1 złr. (2783-4-10) 


Andrzej Zarzycki 
autoryzowany inżynier cywilny, z siedzibą 
urzędową w Krakowie, otworzył 

kancelarye (3092-3-19 
przy ulicy Brackiej pod Nr. 10. 


Maszynista 
egzamiaowany, z dobremi świadectwami, 
poszukuje posady każdego czasu. Adres: 
A. A. N. 29 poste restante Kraków, 
Sukiennice. (8060-3 4) 


WIELKI WYBÓR 


pierników 


ozdobnych tak zwanych Mikołajków. 
we fabryce pierników K. Moleckiego 
przy ulicy Brackiej pod Nr.5 w Kra- 
kowie, istniejącej od przeszło 30 lat. 
(3099-3-6) 


Oy AT O A aani aad 


Oszczędność na opale ! 


Nowe, patentowe, oplatane wałeczki do 
drzwi i okien, chroniące od przecią- 
gów. Wyłączny skład na zachod. Galicyę 
Kalosze oryginalne rosyjskie; 
Ubrania ło siowe, kamizelki do 
polowania włóczkowe i skórzane, podszyte 
flanela; Rękawiczki włóczkowe an- 
gielskie, kaftaniki, kalesony i skarpetki 
wełniane, także bieliznę systemu Dra 
Jaegera. 
Koce podróżne z wielbłą- 
` dowej sierści. 
30 Bandaże wszelk. rodzaju. 
| (4 W wielkim wyborze po na- 


z fabryki Prok- 


ianimo scha jest tanio 


do sprzedania. Wiadomość przy ulicy F ło- 
ryańskiej pod l. 5, I. piętro. (3103-3-3) 


Dobra Plazy 


W POWIECIE CHRZANOWSKIM 
potrzebują : 


b) gorzelnika. 
c) Tamże są do wydzierżawienia 
polowania, składające się przeszło 
z 1700 morgów gruntu i lasu. 
Bliższej wiadomości zasięgnąć można 
listownie na miejscu u właściciela D. 
Glassa, poczta Chrzanów. (30593 8) 


~- 


U der przystępnych cenach, 
"- poleca handel (2843-8-10) 
BRACI BILEWSKICH w Krakowie I. 4, 

DAWNIEJ J. CZYNCIEL SYN, 
istniejący od r. 1850. 


+ MZOE DAE TOT ZE 


PWK Ne CZ 1 ANNA ZOO WÓZ 


BOL ZEBOW 


wszelki, choćby najsilniejszy, usuwa nazawsze 
zaraz słynny s LETON‘‘, gdy żaden inny 
środek niepomoże. Flakon 70 i 40 ct. u p. E. 
Stochmara, apt. w KRAKOWIE. (13-14-16) 


aan R 


meie sdn TĄ trio 0 


Niniejszem zawiadamiamy, że zastęp- 
stwo, oraz główny skład na- 
szych wyrobów posiada pan 


J. BAZES 


w Krakowie przy ul. Grodzkiej Nr. 55, 
dom własny, naprzeciwko kościoła 
św. Piotra, 
do którego to i teraz na sezon zimowy 
przesłaliśmy świeże transporty LAM P sa- 
lonowych, stołowych, wiszących, kinkie- 
tów, oraz żerandoli salonowych i kościel- 
nych w najlepszym gatunku i nader gu- 
stownych. ? (3054-3-8) 

Lampy te sprzedaje jedynie wyżej wy- 
mieniony handel po cenach fabry- 
cznych i wszelkie zamówienia z pro- 
wincyi uskutecznia odwrotną pocztą 

Z poważsn em. 
Bracia Briinner 


w WIEDNIU, 
e. k. uprzyw. fabryka lamp. 


EEEE A 


używa się z niezawodnym 
skutkiem przeciw kasze 
lom nerwowym oraz 
katarom, bezsenno- 
ści i wszelkim cier- 
pieniom piersiowym. Zadawalnia i lekarzy 
i chorych. Łyżeczka oa kawy wystarcza. W Pa- 

żu ulica Vivienne 36, w aptece Dra Chable. — 
w Krakowie w aptekach p. p. Trauczyńskiego, 
(2695-8-) 


Kto sobie kupi taki Weyla 
stołek kąpielowy do ops- 
lania — może się codzień bez 
trudów i kosztów kąpać. — Do 
A ciepłej kąpieli 309 potr eba tyl- 

ko p'ęć konewek wody i 1 kilo 

baca Z 2 węgli. Obszerne cenniki darmo. 

L. Weyl, właściciel o. k. przywileju w Wie- 

dniu, I., Wallfischgasse Nr. 8. — Wanny, przy- 

rządy natryskowe, klozety, chłodniki. także na 
miesięczne spłaty. (2911-8-) 


Redyka i Wiszniewskiego. 


tudzież najlepsze harmonijki mcźżoa dostać u podpisanego. Każdy 


muzyk może nauczyć niemuzytkalnego. (2855-6 13) 
Szkoła na 2 rzędową harmonijkę . . . . , złr. sa 
£ F A. Bi we n =. 

te: chromatyczną 8-rzędową |. . . . W o 
Przy zakupnis 2 raedowej harmonijki w canie _. á 15, z 
p TO 


IRE 
R j dodaję szkołę darmo. 

Prócz tego są do nabycia najlepsze harmonijki od 1 złr. wzwyż. Wszel- 
kie w ten dział wchodzące reparacye przyjmnjo i na,szybciej wykonywa 


Franciszek Homole, dawniej Jan Homole, 
(fabrykant harmonijek i członek wiedeńskiego związku muzyków 


w Wiedniu, Wieden, Hauptstrasse Nr. 68. 


Pierwsze nagrody Nagrodą od znaczene Pierwsze nagrody 
3 złote  |przez e. wasi sącz. (Pd uprzywikj wielokrotnie | 3 wice. pdedza 
i medale dkowsna, jedynie i wyłącz. za dobre uznane SŁ 


i Ochrony przeciw przeciągom powietrza do okien i drzwi, 


które z powodu „swej doskonałości tudzież w uznaniu znakomitych przymiotów i tanich 
cen. odznaczone zostały przez sędziów wystaw przemysłowych wszystkich narodów 2 złote- 
mi i 3 wielkiemi srebrnemi medalami. Prócz tego od naczony został podpisany przez Ale- 
ksandra cesarza rosyjskiego cesarsk. rosyjsk. złotym medalem zasługi na wstędze orde- 
rowej św. Stanisława. | j 

Te ochrony są z bawełny, obciągnięte lakierem w kol. białym, czerwono - brunatnym 
i dębowym) aa 6 koloru okna. Przewyższają wszystko dotychczas używane, gdyż każdy 
nawet najmniejszy przeciąg powietrza ustaje, drzwi i okna można dowolnie otwierać a przy- 
rząd jest tak łatwym, że każdy może go przytwierdzić. ; 

Cena za cylindry do okien białe metr 5 ceat, czerwono-brunatne i dębowe metr 
6 cent; do dezo białe metr 7!⁄, i 13 ct., czerwono - brunatne i dębowe metr 9 i 14 cent 
Na okno średniej wielkości wystarczy % kupić najwyżej za 50 cnt. Zamówienia z prowincyi 
tak częściowo jakoteż hurtownie wykonywa się jakoajapioeshiej, a przy zamówieniu uprasza 
się podać dokładcie ilość orien i drzw, poczem przysłaną będz e odpowiednie ilość = 
Do każdej przesyłki dołącza się zawsze opis użycia. (2357-6-) 

wiedeń, KKolowratring Nr. 12 c. k. nadworny skład fabryczny 


Ochrona J. P 0 P E L A RZ Nadzwyczajna 


przeciw i n } oszczędność 
e. k. nadw. dostaw. ochron. przeciw przeciągom powietrza. 


zaziębieniu paliwa 
wyroby 


TENEAT 

Wyroby _ poręczone prawdziwe 
angielskie 

kauczukowe i gamowe, stosownie do dobroci, po złr. 1, 2, 3, 4, 5 i 6 złe. za tuzin suspen- 


parys'ie i nieszkodliwe 
zorya 0d 60 ct. wzwyż, paski rupturowe z patentowanemi sp-ężynami po 3, 4 zł”. i 5 złr, 


tudzież wszelkie szczególności gumowe — rozsyła PUNKTUALNIE | DYSKRETNIE za 
zaliczką lub za gotćwkę opłatnie za rewersem 


PIERRE MOUNIER, 


1 


SKŁAD PARYSKICH TOWARÓW GUMOWYCH 
i i . HKärntnerst >. Nr. AB B rze 
W Wiedniu, y? Preldog BWIRAAAGĆ bankowym. d 
NB P.zestrzega się przed an'nsami pewnych hand'arzy towarów galanteryjnych, które kłamią 
* niezgrabnie, że mają w Par;żu własne fabryki. (3004-3-) 
= 
| Za 2O ct. można wygrać 5000 złr. 
urządi:onej na korzyść krajowej ochronki 
dzieci, Leopoldstadzkiej ochronki dzieci i 
Towarizyst. kołonij wakacyjnych dła dzieci 
loteryi dobroczynnej. 
p r re 3 
Główna wygrana 5000 zir. 
ztr. 1000, złr. 500 it. d. 
w ogóle IS6łŁ wygranych wartości 10,000 złr, 
ciągnienie 2 stycznia 1886 r., do > ab, cia 
:entów 2i 
MS po 20 centów 
w głównej sprzedaży e 
w domu bank. HH. H'uachmS w Budapeszcie, Dorotheag. 9 
i we wszystkich kantorach wymiany, kolekturach loter. i trafikach. 
(Za całą zaliczką nie się nie wysyła. — Przy zamówieniach n jmniej 25 losów przesyła 8.ę 
losy i wykaz wyg anych opłatnie. (314 9-1-10) 
Do dzisiejszego Nru dołącza się dla prenumeratorów Galicyi zachodniej 


odbitka z „Bicza* pod tytułem: „Razem mot przyjaciele!“ na 
dzień 29 listopada. 


waw tm 


Odpowiedzialny Rządca Drukarni Józef Łakociński. 


a) leśniczego egzaminowanego, 


A ga 


